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Znatem przed wojną jedną taką panią, Кїбга' 
obiecywała połowę majątku złożyć na ołtarzu zmar- 
twychpowstałej ojczyzny, (majat k miala spory mę 
a w czasie wojny, kiedy legjoniści kostnieii z zimna, 
nie dała nawet starych spodni swego Syna. 

Wiemy o tem, jak płacono podatki i daniny, 
i podpsywano pożyczkę państwową za czasów 
nie tylko Moraczewski go ale i Paderewskiego. 

Wiemy o tem doskonale, że najgłośnie: krzy- 
ста o „czynnym patrjotyźmie* ci, którzy biorą „pa- 
trjotvczne* łapówki za sprawowanie elementarnych 
obowiązków swego zawodu. 

Konieczność uchwalenia ustawy o karze śmierci 
dla oficerow i urzędników, za nadużycia i łapówki 
jest ukoronowaniem moralności obywatelskiej w 
pierwszym roku niepodłegiości  Rzeczypuspulitej 
Polskiej. 

Entuziszm z powodu odzyskania niepodległo- 
ści jest głośny i szereki tylko w gębie, na wiecu, 
lub w druku. W czynie mało go co widać — są- 
czy się on wązkim strumieniem, że aż wstyd jak 
na naród 25 cio miljonowy. 

Nie widać we współczesnej Polsce tego entu- 
zjazmu i ducha ofiary, jakiego się spodziewać na- 
leżalo, wielu chciałoby udrzeć z tej niepodległej 
Poiski coś dla siebie — ten w formie zatajonych 
podatków i dochodów, ten w formie zapomogi bez 
pracy. ten wreszcie w formie najordynarniejszego 
okradania skarbu państwa i pobierania łapówek 
z tytulu sprawowanego 'rzez się urzędu państwo- 
wego. Niedawno p. mini-ter koleji uczynił na ko- 
misji seimowej przerażające мугпапіе, że dla niego 
Кага Śnnerci na funkcjonarjuszów państwowych, 
pobier. jących lapówki, jest ważniejsza niź pomno- | 
żenie taboru kolejowego. Min. Вацеі widocznie. 
wiedzial, co mowi. 

Skąd przyszło do Polski owo zatrucie ducha 
obywat iskiego — tak powszechne, że na tepienie 
jego nie wystarczy już opinja publiczna, anı też 
kara dyscyplinarna — ale niezbędna jest ręka kata? 
Skąd się równocześnie bierze to niechlujstwo mo- 
tune przy takem niedoścignionem bohaterstwie 
naszego żłnierza na froncie? Jak to pogodzić je- 
dno z drugiem? 

W Polsce za mało się zwraca uwagi na wy- 
kuwanie czystej duszy polskiej. Żywa etyka zbio- 
gowa, czystość charakterów, duch ofiary pozosta- 
nie zawsze p dstawą siły narodowej. Na nic się 
przydaje obecnej Rosji jej ogromna stumiljonowa 
masa. Ta olbrzymia masa zbiorowego cielska jest 
dziś niczem. Kraje ją i pogana nią ten, kto ma 
najbezwzględniejszą wolę, kto najlepiej operuie ha-| 
earem, do którego się grzbiety rosyjskie od wieków 
przy: tosowały. | 

Znaczenie demokracii — między innymi — i 
na tem polega, ze ona chce ożywić masę społe- 
€zną, obudzić ja z letargu, tchnąć w ma ducha o- 
bywateiskiej pracy i ofiary, bo tylko taki organizm 
osiąga maksimum Żywotneści, w którym kazda 
komórka, żyjąc życiem indvwidualnem, czuje się 
cząstką całości i dla niej pracuje. Zna 'zenie demo- | 


Tracji polega nie tylko na tem, że ona Operuje cyjna i połuyczną, 
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komierencje min. Patka w Paryżu i Londynie 


miały przebieg pomyślny. 


Warszawa (Tel. wt). Powrót ministra Patka z 
Paryża ma nastąpić w niedzielę. Wudiug informacji, 
nadesz'ych z Paryża min. Paik po swoim powrocie 
z Londynu i konferencji z Шсуа. т Georfg:m jest naj- 
ł:pczej myśli gdyż konferencja ta wypadła korzyst- 
ris Z Paryża wyjechał min. Patek we czwartelę, 
Przed odjazdem odbył naradę z francuskim premie- 
rem МЇ rauódzm w sprawach zostających w związ- 
ku 2 poä.yką wschodnią Bardzo duże „znaczenie 
dla dalszego ukszta:towania się stosunków w poli- 
{усе międzynarodowej będzie miało ustąp ече do- 
tychczasowcgo dyrcki'ora dzpariamentu podtycznego 
we francu.kizem mimstersiwie spraw zagranicznych 
Berihełota Berthelot poszedł na urlop, z k.órge praw- 
dopodob:is do urzędowania nie wróci. Sp сапіе w 


sprawach po'iiyki wschodniej uchodził on za przyja- 
ci.li polityków rosyjskich którzy obecnie w Pa- 
ryżu czynią wielkie wysiiki celem odbudowy jak naje 
większej Rosji. Barthelot wywierał znaczny wpływ. 
na tok zagranicznej po'ityki francuskiej. Po jego dy- 
misji przeprowadzenie polskich życzeń co do spraw: 
wschodnich bądzie znacznie ułaiwione. 

Warszawa (Ра), „Kurjer Poranny" podaje z 
Paryża: Minister spraw zagran. Patek powrócił do 
Paryża z Londynu, gdzie осрума! trzygodzinną, nies 
zmiernie doniosią k.nżirencję z Lioyd:m Georg«m 
Wyniki tych narad są zadowalające. Minister Patek 
opuszcza Paryż nicodwotaj-i> we czwariek Przed 
wyjazdem odwiedzi prezydenta ministrów Mileranda, 
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Energiczne мурасу armii gen. Rydza. 


Warszawa (Ра*.). Komarizat sztabu generalnego 
wojsk polskich 2 21 stycznia 1922, 

Frost Ltawsko - baloru k: Na półroc od Dźwi- 
ny oddziaty wojsk gan. Rydza - Śmigługo ©.ągłymi e- 
nergicznymi wypadami nie pozwaa,ą przeciwn kowi 
przeprowadzić koncentracji przed naszym frontem. 
Na odciaku poleskim atak bolszewicki na wieś Lesna 
został krwawo dia nisprzyjaciala odparty. Na reszce 
frontu w utarczkach patroli wywiadowczych wzięto 
kilkunastu jeńców. 

Froat wolyń ki: Na przedporu Lubru komnanie 
nasze w wle wywiadowczej z batal,onem nieprzyja- 
cielskim zadajy mu do:kliwa straty. 

Rewiudykij! zi m рої к сн ra zachodzie: Obej- 
mowanie terenów odbywa się w dalszym ciągu pia- 
nowo, W dniu wczorajszym zajęliśmy Karszewy. 

Zastępca szefa sztabu generalnego: 
М.1 22%: pulkownik. 


WOJSKA POLSKIE ZAJMUJĄ TCZEW, * 


Tczew, (Pat.). Polski pociąg pancemy przybył 
do Tezewa we czwartek. W piątek nadciągnę!'y dal- 
sze oddzialy wojsk po'skich. Wkracza' ących do mias 
sta witała Rada ludowa, przedstawiciele władz, due 
chowizństwo, stowarzyszenia ze sztandarami i licz- 
na pubiiczność, która ofiarowała żo:'nierzom kwiatyj 
Wojsko ruszy о odświętnie przy branemi u icami p.z.d 
starostwo. Pomnik cesarza Wilhelma I. został zzsto- 
nięty. Z przed starostwa pochód udal się na rynck, 
gdzie przemówił burmistrz Tczewa O.enolski Uros 
czystość zakończyła się odśpiewaniem pieś.ii narodu- 
wych і defiladą.. Oddzał maryna:zy poskich, masze- 
rującyca na cz.l2 wo,ska, wyróżniano specjalnie owa: 
cyjnem powitaniem, _, fi па 2: 


Wojska polskie opuszczają Cieszyńskie. 


Francuzi i Włosi zajmują obszary śląskie. 


C'eszyn. (PAT) Po konferencji, w której wzięli 
udział unieiuem komisji międzynarodowej: upełno- 
imocniony minister hr. Mannvilie, podsekreterz sta 
nu mrg. Borsarelli, gen. konsul Wilton i dr. Ya- 
mada, po stronie polskiej p. Zamorski. tudzież po 
stronie czeskiej p. Mattous — ustanowiono nastę 
pujący program: 2 lutego b. r. przyjeżdzają woj- 
sha francuskie, a za: niemi wojska włoskie. Fran- 
cuzi wysiadaja w B guminie, харта stację. po- 
tem Polską Ostrawę, Багш! є, Frysztad i Gie- 
szyn. Włosi zaś zajmą |Jabłonków. Skoczów, 
Bielsko, a prawdopodabnie także Spisz i Orauę 
w poniedziałek i utorek wojska polskie opró 
żnią Śląsk, cofając sią po za Białkę i Ostra- 
wicę. 

Odtąd Śląsk stanowi jednostkę administra 
lunja cłowa i mw jshowa 


dozwolony, Co się tyczy wywozu towarów ze 
Saska, państwo polskie moźe nad Bałką. a cze- 
skie na Ostrawicą zaprowadzić linję cłową. Rada 
Narodowa traci władzę administracyjną. Przy 
komisji mianowani będą prufekt polski i cżeski. 
Państwo polskie i czeskie obowiązują się k. misji 
międzynaoodowej dostarczyć takiej ilości środków 
2 wności, jakiej dostarczały dotąd. Pieniądze pol- 
skie i czeskie mają mieć kurs obowiązujący 
na tych przestrzeniach, na których miały taki kurs 
dotychczas, a kurs fakultatywny na obu. Komisja 
stara się jak najspieszniej przeorowadzić calą ake;ę. 


fiomisja graniczna rozpoczyna 
działalność. 


І ‹ | Gdańsk. (PAT) Komisie graniczna po!sko-nte= 
masą, ale że ona poszczególnę cząstki tj masy przeprowadzona nad Olzą zostanis zniesiona: , miecka rozpocznie działalność w pierwszych ашасћ 
doprowadza do szczytu pruduktywności, Dlatego Przywóz towarów do księstwa cieszyńskiego jesti lutego. Siedzibą komisii będzie Puznać 
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demokracja w życiu zbiorowem musi być zwy- 
cięską, jak zwycięską musi być armja, która duszę 
prostego żołnierza — ową podwalinę armji == dua 
prowadza do najwyższego napięcia. 

Polska nie jest jeszcze organizmem zwartym 
i skrzepłym. W przągnięta w tyloletnie jarzmo trzech 
zaborców musiała się rozlużnić struktura narodo- 
wa. Polska ma wewnątrz pierwiastki obce lub co 


najmniej obojętne, które ją osiabiaią. Te nasze! 


organiczne niedomagania musimy nadrobić zwar- 
tością ducha i jednolitym poziomem wysokiej mo- 
ralności. Nie tylko w życu obywatelskiem, ale i 
w szkole jest za mało zrozumienia dla ogromnego 
znaczenia duchowego pierwiastku w życiu narodu. 
Tylko wysokie napięcie duchowe pozwoliło nam 
przetrwać bez katastrofy tyloletnią niewolę polity- 
czną, kiedy wszystkie — materjalae siły były prze- 
ciw nam. То wysokie napięcie duchowe zawdzię= 
елату niewątpliwie naszym wieszczom i naszym 
geniuszom, którzy odżywiali naszą duszę, kiedy 
ciało było w niewoli. 

Z boleścią obserwować naleźy, że napięcie 
duchowe z chwilą odzyskania niepodległości, nie 
podnosi się, ale tu i ówdzie nawet siabnie. Ти i 
ówdzie widać niepokojące szczerby moralne, które 
należy usunąć pod grozą rozkiadu naszego orga- 
nizmu. 

Zarówno wszelkie odrodzenie, jak wszelki upa- 
dek rozpoczyna się od odrodzenia lub upadku du- 
chowego. Armja, która straciła wiarę i ducha, jest 
armją pobitą. choćby miała niezliczoną moc broni 
i amunicji. Zbiorowość która zatraciła więź mo- 
ralno-duchową — rozpada się na pojedyncze stada, 
niczem ze sobą nie związane. Społeczeństwo, w 
którem zbrodnia publiczna, chodzi w biały dzień 
po ulicach miasta, jest społeczeństwem skazanem 
na śmierć. 

Rzuceni przez los na wydmę europejską po- 
między 70-cio miljonowy szczep germański a 100 
miljonowy szczep rosyjski sami nie zdajemy sobie 
sprawy z niebezpieczeństw, stale nam grożących. 
То niebezpieczeństwo było i zawsze będzie — za 
100 i za 1000 lat po nas. Taki już nas los przy- 
rodzony. Słabsi liczbą — przynajmniej obecnie — 
niż nasi potężni sąsiedzi — musimy siłą ducha 
nadrobić nasz cyfrowy niedobór. 

Ale tego ducha trzeba krzewić i pielęgnować 
od szkoły aż po najwyższe instytucje państwowe. 

Słyszałem, że gdańszczanie nie chcą przyjąć | 


ЫГЫ kokczasty . 


Po krótkim „ŁR w którym zdawało się, że 
tryumfy armii Denikina odegrają rolę decydującą także 
i dla sprawy Galicji wschodniej, wnet okazało się, 
że polityka angielska ani nie angażowała się tak 
definitywnie w dznikinowską imprezę, jakby się to 
z pozorów zdawać mog'o, ani nie stosowała bynaj- 
mniej swej lisji do żądań rosyjskich „patrjotów*. De- 
nikin był dla niej chwilowem narzędziem — lecz 
niczem więcej 

Rozwiązanie, jakie za dominującym wpływem 
Lloyda Gzorgea uchwalita była Rada Najwyższa dla 
sprawy Galicji wschodniej bynajmniej nie było roz- 
wiązaniem w duchu interesów rosyjskich i bynajm- 
niej nie w ówczesnych tryumfach Denikina należało 
szukać przyczyny takiej właśnie, a nie innej polityki 
Anglji w tej sprawie. Jeżeli bowiem termin 25-letni, 
na jaki prowizorycznie przyznano Galicję wschodnią 
Polsce mógł jeszcze wskazywać na zamiar oddania 
tej prowincji w przyszłości odrodzonemu państwu ro- 
syjskiemu, to statut, jaki równocześnie Galicji wschod- 
niej nadano, ewentualność taką zgoła wykluczał. 
Wszak tworzono z Galicji wschodniej prowincję tak 
dalece autonomiczną, że właściwie powstawało od- 
терпе państwo, posiadające w związku wszystkie or- 
gana, potrzebne do zupeinej samodzielności, w szcze- 
gólności zaś rząd, sejm i armię. Państwo to mogłoby 
nosić charakter tylko polsko-ukraiński, ale nigdy ro- 
syjski. Po 25 latach państwo takie mogłoby się stać 
Piemontem dła niepodlegtej Ukrainy — wcielone jed- 
nak do państwa rosyjskiego, byloby ty:ko czynni- 
kiem rozsadzającym, iskrą rzuconą na prochy, jakie 
wspomnienia chwilowej niepodleglości w każdym razie 
na Ukrainie nagromadzą I jeżech Francja z całą go- 
towością odrazu, gdy tylko okazało się, Że przy- 
znanie Galicji wschodniej Rosji jest zupemą niemożli- 
wością, silnie poparła stanowisko Polski w 'tej spra- 
wie, to staio się to w znacznie większym stopniu ze 
względu na jej plany odbudowy wielkiej Rosji, niż 
przez wzgląd na eympatje i interesy Polski. Bo roz- 
wiązanie uchwalone pod dyktandem Lloyda George'a 
acz dla Polski bardz bolesne, zabójczem było tylko 
dła planów odbudowy imperjum rosyjskiego. Polityka 
polska (pomijając naturalnie politykę narodowo-demo- 
kratyczną, opartą na utopijnej, naszem zdaniem, prze- 
słance o wspólności interesów Polski z odrodzoną 


polskiej waluty, motywując to tem, że Polska jest | Rosją) tem tylko różni się tu od polityki angielskiej, 
tylko „Saisonstaatem*, obliczonem na parę lat, а2 | że uważając Galicię wschodnią za kraj polski, Pie- 
do wyczerpania się zasobności polskiej cnoty oby- | mont ukraiński radaby stworzyć poza granicami Ga- 
Uważajmy, bo czasem sąsiedzi widzą | Исі, w zamian domagając się od Ukraińców wyraź- 
nego i nisdwuznacznegv zrzeczenia się wszelkich 
с do 7 с, д, ја ВЕ 


watelskiej. 
lepiej nasze cnoty i wady. niź my sami — siebie. 


J. D. 


WACŁAW SIEROSZEWSI YSKI. j 
L (© EPX [Ea Еа, 


POWIEŚĆ. 
e, 
(Giąg dalszy). 

Patrzył bezradnie na srebrne strugi wody, szyb- 
to mknące mimo łodzi, na siną, poniarszczoną dal 
czeki, na żólte i szare ławice, na ostrowia gęstej, 
zielonej wikliny, cienkiej, wyrosłej jak bambuśnik; 
mijali, z trudem zwalczając prąd. 

— Coś pan tak zmarkotniał, Kazimierzu Woj- 
ciechowiczu l... Gdzie nasze nie przepadłol... Wy- 
pijemy wódeczki, zaraz weselej będzie... Co, zgo- 
da? — zawołał nagle wesoło Połujanow i Kazał 
sobie podać plaską baryłeczkę. 

Wśród załogi rozległ się radosny szmer i sil- 
niej zapiuskały wiosła, 

— Myślę, Zacharze Martynowiczu == odpo- 
wiedział Kazimierz, biorąc podaną czarkę wódki — 
że niepotrzebnie z wami pojechałem. Byłbym mo- 
że pożyteczniejszy w mieście. Tam nikt nie został, 
same kobiety... 

— Jak to same kobiety, a pomocnik fspraw- 
nika. a prokurator, a pocztmistrz, а cała policja l... 
Uspokójcie się, Kazimierzu Wojciechowiczu... 

— No tak, niby... Ale jeżeli to zrobili czer- 
kiesi... to nigdy z niemi niewiadomo... Nasza za- 
imka stoi na uboczu... Tak, tak, stoi na uboczu! 
— powtórzył z ożywieniem. 

— To też niedługo wrócimy. Dapłvniemy do 
piewszej stacji i tam dowiemy się... Tu nie moglo 
być stąd daleko! — przekonywał go Połujanow. 

— Zapewne niecalebo. Lecz rzeka tu się roze 
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widla, oi wysp. TE wszystkie je ОБ ЧЕП ЕС 
zechcemy, to tydzień potrwa, albo i więcej. 


naszych narodowb - demokratycznych reprezentantów 
na zachodzie stale była pomijana i lekceważona, któ- 
rej o naszym stanie posiadania i prawach бо Gar 
licji wschodniej nikt nie powiadomił, lub czyni! to, 
takich używając argumentów i w taki sposób, który 
do umysłowości angioseskiej zupełnie nie trafia, An- 
glja, która obserwuje nasze manifestacyjne icentyf.ko- 
wanie się z polityką francuską i traktuje Poiskę jaka 
narzędzie imperjałstycznych planów Francji — An- 
gija postanowiia Piemont ukraiński, mający rozsadzić 
Rosję, utworzyć w wschodniej Galicji — kosztem 
Polski Nie mniej jednak nie trudno chyba dostrzecz, 
że zasadnicza różnica polityki wobec Rosji zachodzi 
między Polską a Francją. Różnica polityki wschodniej 
między Polską a Anglją nie jest zasadnicza, jest to 
niemal że spór graniczny, przy dobrej woli i ener- 
gicznych a umiejętnych zabiegach zupełnie możliwy 
do wyrównania 
Prowizorjum w sprawie Gatfcji wschodniej i sta- 
tut dla niej to dowód, że polityka angielska skiero- 
wana jest przeciw odbudowie wielkiej Rosji. Twier= 
dzimy to wbrew zdaniu całej niemal prasy polskiej, 
która w prowizorium tem dopatrywała się sukcesu po- 
lityki denikinowskiej, zupełnie niesłusznie wybjając 
na pierwszy plan moment mało istotny, tj. okres 25- 
letni a zapominając prawie zupełnie o statucie, który 
dopiero zarówno fakt profizorjum jak i jego motywy 
wyjaśnia i tłumaczy. Ponownie ten sam biąd popeł- 
niono przy ocenie mowy Clemenceau'a, 
a 
в ө 
To, co istotnego wyłowić można z wielu słów, 
jakie sprawie Galicji wschodniej poświęcił Ciemenceau, 
sprowadza się da nader skromnych rozmiarów. Jedy= 
na konkretna zmiana, jaka zaszła w pierwotnej decyzji 
Rady Najwyższej polega na tem, że artykuł pierwszy 
statutu dla Galicji wschodniej, odnoszący się do 25- 
letniego mandatu dla Polski, został prowizorycznie 
zawieszony i będzie ponownie rozpatrzony (uiterieue 
nement reconsidèrè). Wynikają z tego dwa wnioski: 
1-0 że sprawa przynależności Galicji wschodniej do 
Poiski dotąd nie jest zdecydowana; 2-0 że natomiast 
statut autonomiczny, tworzący z prowiucji tej Piemont 
ukraiński, pozostaje nadal w mocy i jest rzeczą de- 
finitywnie postanowioną. Wszelkie dalsze wniosid, 
zwłaszcza zaś te optymistyczne wywody, których peł- 
ną była prasa polska, są braniem własnych życzeń 
za fakty. Biąd to, który wielokrotnie popełniano w 
swoim czasie w Polsce w stosunku do enuncjacji 
państw centralnych, co było powodem licznych roz- 
czarowań i zawodów, który powtórzył na wielką 
skalę Komitet paryski, zapewniając przez swych wy» 
słanników społeczeństwo polskie o zgodzie ententy 
na historyczne granice państwa polskiego, gdy koa- 
licja mówiła tylko o zjednoczeniu ziem bezpośrednio 
polskich błąd, którego mimo tych smutnych doświad- 
ATI ma PORE AES n o IERE RAEN, =. REEE Уфы. > у 
nego koryta z najsilniejszym prądem ku tam- 
tej stronie, jak zwykle większe statki płynące 


-— Poco wszystkie? — wmiszał się któryś |2 wodą... 


z wioślarzy. — Płynęłi pewnie, jak zwykle płynie 
poczta, głównym korytem, tamtędy i my роріу- 
niemy. 

— А teraz?.. 

— Pod wodę to by nas bystrość nie puści- 
{а!... Teraz nie można.. A i tu w wiklinach moż- 
na leż jakieś ślady i resztki znaleść 1... — pouczał 
siedzący u rudla kozak. 

— (o tam zresztą gadać... To się robi, co 
można, a co nie można, to rzecz nie zdrożna! .. 
Panie poeto, pije pan czy nie? — zwrócił się do 
Bełzy Połujanow. 

Otoczony zakąskami i butelkami kupiec zda- 
wał się wybornie bawić па tym improwizowanym 
pikniku. 

Jego beztroska udzieliła się wkrótce innym, 
zapomnieli, że ścigają złoczyńców. Pili, jedli, żar- 
towali. 

— Miły człowiek jesteście... Ze szczerego ser- 
ca to mówię! Nie z pochlebstwa wcale... Ni, ni... 
Chcecie wierzcie, chcecie nie wierzcie, Zacharze 
Murtynowiczu!... Szkoda tylko, że śpiewać nie po- 
zwalacie! — spowiadał się wkrótce głośno Pułuja* 
nowowi podchmielony Kiesza Zubbow. 

— Wy jednak nieco za bardzo — wstrzymy- 
wał go kupiec. — Pij, lecz miarę trzymaj! 

Nastrój zapanował bardzo przyjemny. Nie ze- 
psuła go okoliczność, że na stację przybyli ze 
znacznem opoźnieniem, dopiero w nocy, co rzecz 
prosta, wstrzymało poszukiwania do rana. 


Zjedli olbrzymi półmisek jajecznicy, wypili sa- 
mowar herbaty і zanocowali. 

Kazimierz nie mózwł usnąć, choć dziwnie ja- 
koś dlań grzeczny Połujarow, kazał mu posłać 
wygodnie па dugiem łżku w tym samym poko- 
ju, gdzie sam spal, wogóle cały czas go wyróże 
niał z otoczenia, Е 

— Ne. Nie zlapiesz mnie... Nie... Coś w tem 
jest, coś jestl... Wracam. Nie mam tu nic do ro- 
boty... — powtarzał sobie żołnierz. 

Wstał przed świtem, najął konie pocztowe 
i wyruszył z powrotem do domu. Gdy już wsiadł 
do „tarantasu*, wyskoczył Bełza i zaczął prosić, 
aby go z sobą zabrał. 

— To się na dlugo zanosi, a ja mam w biu- 


'rze robotę!... 


— Może Pracławicz nie będzie zadowolony, 
jak рап wróc?... 

— Ha, trudno. Mam tego wszystkiego dosyć... 
і... zapletać się boję !... 

— Zaplątać... W со?... Siadaj, siadaj pan... 
Co pan wiesz? — pytał go po polsku, gdy trzę- 
sąc się niemiłosiernie mknęli już wybo.sta, leśną 
drogą. 

— Właśnie wiem nie wiele, tyle co nic, ale 
się domyślam... 

Opowiedział Kazimierzowi o depeszach z po- 
wodu transportu, о niepokoju Praclawicza, о sto- 
sunkach jego z Tereszczenką. 

— Mnie mówili, że z Tereszczenką to więcej 
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Tam dowiedzieli się, że łódź wielka, „pewnie; Połujanow się wodzi, że tam on nieraz і „апемаі“ 


ze złotem”, już kiika dni jak przepiynęła mimo, 
ze widziano ją, jak skierowaia się na ukos głów=ś 


|1 nocował, 


f~ d. n) 


czeń oduczyć się nie możemy, a który np. w oczach 
Angliji kompromituje nas niestychanie, jako niezdol- 
nych do politycznego realizmu funiastówi. 

Zmiana zatem, jaka zaszła w postanowieniach 
Rady Najwyższej bynajmniej nie wskazuje ani na 
zmianę ро1:уїї wobec Polski, ani też na rezygnację 
Angiji z jej zamiarów co do Rosji. Wskazuje nato- 
miast na to, że Anglia nie uważa obecnego momentu 
za właściwy do definitywnego załatwiania spraw 
wschodnich i dlatego godzi się chętnie na zwiokę. 
Zwłoką, a niczem więcej, jest prow:zoryczne zawie- 
szenie pierwszego paragrafu statutu dla Galicji wscho- 
dniej. Jak» zwłokę jedynie, a nie tryumf, powinna 
trakiować je polska dyplomacja, jeśli nie chce nara- 
zić się na przykry zawód. Straży u drutu kolczastego 
za tę сепе zaciągać nie warto, zwłaszcza, że zgoła 
nie jest rzeczą wykluczoną, że straż ta pozostałaby 
sama i 2па!агіару się wobec nieprzyjaciela opuszczo- 
na przez sprzymierzeńców. Poiityka angielska jest 
zawsze uczciwa i zawsze dunZzymuje s.owa 
о ile је da. Oskarżenia Angiji о grę podwójną po- 
раја na nieporozumieniu, względnie na niszrozu- 
mieniu ang elskich zamiarów, wzięciu wlasnych ży- 
czeń za obietnice czy zobowiązania. Temu Angija 
przeszkadzać niema obowiązku i nikt jej tego za zie 
wziąć nie może. Nicostrożni, którzy bez dostatecznych 
rękojmi angażują się definitywnie, w razie zawodu 
sami ponoszą winę i odpowiedzialność. J.żeli polity- 
ka poiska pójdzie na lep pięknych słówek Clemen- 
ceau'a, nio upewniwszy się co do istotnych zamie- 
rzeń rządu angielskiego, straż u drutu kolczastego 
może się stać eksperymentem bardzo kosztownyn4. 
Bez nas і poza nami a więc co najmniej z zaniedba- 
niem naszych inieresów dokonać się może pokój z 
bolszewikami i uregulowanie definitywne kwesti ro- 
syjskiej. 


Pokój ma krnchycH 
podstawach. 


(Wykład prof. Romera o konferencji pokojowej). , 


O niektórych postanowieniach traktatu poko- 
jowego mówił wczoraj w Towarzystwie politechni- 
cznem prof. Romer. Czcigodny mowca przytaczał 
cały szereg krzywdzących nas paragrafów, które 
nam narzucono, bo nasza dyplomacja nie umiała 
Sprawy stawiać Śmiało i ostro, a także i dlatego, 
Że cały szereg intrygauntow psuł nam sprawę. 


koju — mowi prof, Romer — zasada restytucji 
i zasada samostanowienia. 

Zasada restytucji została zastosowana bez- 
względnie w Alzacji. do pewnego stopnia zastoso- 
wano ją w Szlezwiku Przy zastosowaniu bard о 
szerokich kautel dla Duńczyków, oddano im wia- 
ściwie Szlezwik, za co Duńczycy bardzo dzięko- 
wali. Aie też na tem się kończy. 

Таѕаја samostanowienia 
wana. 
Jugosławji, częściowo Austrji. 
jest na swojem terytorjum armji austrjacka, a serb- 
ska na swejem. Nie trudno odgadnąć, jak wypa- 
dnie ple: iscvt. Francji odstępuje się Zagłębie Saary, 
obszar z 600.000 Niemców. Na własność otrzy: 
muje Francja wnętrze ziemi, cale bogactwo kopal- 
niane, jako reparację za zniszczenie Francji. Za 
15 lat ma tam się odbyć plebiscyt; — gdyby lu 
dność oświadczyła się za Niemcami, musiały by 
Niemcy wykupić wnętrze ziemi ziotem. Wiec czyż 
ludność na własną szkodę głosowałaby za Niem- 
camı? Bo wszakże to złoto musiałaby zapłacić cię- 
żarami podatkowemi. Najbardziej uderzającem jest 
jednak powstawanie państwa czechosiowackiego. 
Na jakiej zasadzie? Restytucja? Czechy Słowacji 
nigdy nie posiadały. Samostanowienie? Nise. В, 
Niemców czeskich nie pytano, cży chcą nalezeć 
dv Czech. Z chwilą, gdy na widownię przyszedł 
Kołczak, zaczęto myśleć o „kurytarzu* do Rosji. 
ý takim to sposobem zostaly Czechy obdarowane 
Rusią węgierską. I postanowienie to zostalo wpro- 
wadzone w traktat niemiecki dowcipnym sposo- 
bem. Ustęp odnośnyv brzmi: Granice Niemiec z Cze 
chami, połączonemi z Rusią węgierszią.. i t. d 
Mowca podkreśla niedorzeczność tak:ego połącze- 
nia pod względem geoeraficznym i geologicznym, 
a dalej trudności administracyjne, komunikacyjne, 
Ale Czesi umieli doskonale zabiegać okcio swoich 
interesów. 

Szanowny profesor wspomina też о okrojo- 
aych Матеев 


KURIER LWOWSKI z dnia 2. lutego 1920. Nr. 33, 


pięciu lat nie przetrwają takie nienaturalne stosunku. 
„Będzie parcie ku naturalnemu kształtowaniu się 
rzeczy, które nie są do utrzymania, 

W sprawie mniejszości narodowych przy- 
'pomina prob Romer $ УЗ traktatu, który takie 
(krzywdzące zastrzeżenie czyni Poisce, Rumunji, 
Czechoslowacji. Nawet Austrja otrzymała taką 
| klauzulę, mimo, że u niej, prócz chyba paskarzy... 
nie ma mniejszości narodowych. Ale Włochom, 
którym dano tylu Niemców, 15ије, nie zastrzeżono 
tej klauzuli. Nawet Niemcom, со przecie їу:е wo- 
bec swoich mniejszości mają na sumieniu, nie na- 
іодопо tej klauzuli. Jest znamienne, że jedynie 
Pulska ma ustępy wyrażnie odnoszące się do ży 
dów. Jest w tej klauzuli bowiem powiedziane, że 
|kcemitety żydowskie pod kontrolą państwa, bę: 
dą dysponowały funduszami na szkoły, akcję 
humaniiarną, i t. d. Jest to podkopywanie suwe 
renności panstwa polskiego. I takie klauzule pod 
pisali Dmowski i Paderewski. Als wówczas Cle- 
menceau napisał im bardzo czuły lis, w który: 
zapewniał, że піс nie naruszy suwerenności Polski... 

Była tendencja u koaiicji, ażeby granice nasze 
cofnąć ku zachodowi. Ale o fakty rozbiła się cał: 
złośliwość doktryn, któremi operowali panowie 
z Раг 2а. 

Na pięć dni przed podpisaniem traktatu z Niem- 
cami, przyszła pod obrady sorawa internacjonali- 
zacji Wisy. Zrobili to Czesi, którzy się dobyaii о 
unmiędzynarodowienie naszej rzeki. Ale cóż się 
stało? Miała powstać komisja m ędzynarodowa, do 
„którejby należał delegat każdego państwa nadrze- 
|cznego... W nastęvstwie tego nie stworzono ko- 
m sji i Wisła nie jest rzeką międzynarodową. Da: 
lej prof. Romer poruszył sprawę Gdańska i obsza: 
rów zachodnich i podniósł rzecz niezmiernie cha- 
raktervstyczną: że, gdybyśmy byli mieli w Paryzu 
delegacje ludowe, znające swoje terytorjum, Sto- 
sunki narodowuściowe, mogące dać dobrą eksper- 
tyzę, można było wiele zyskać, wiele zmien é. Tak 
пр. zręcznej del. gacji ludowej mamy do zawdzię- 
czenia zmianę opinji u konferencji i pozyskanie 
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dia ojczyzny powiatów na zachodzie: wieleńskiego, 
czuchowskiego i babimojskizgo, które miały być 
dia nas Stracone. 

Jako charakterystyczny przykład krzywd na- 
szych z powodu plebiscytu przytacza mowca fakt, 
że Ślask opolski, gdzie największa jest gęstość 
iudności polskiej, gdzie jest 100 Polaków па І km. 
kwadratowy, rzucono na falę akcji plebiscytowej. 
bow:adujemy się dalej, że w traktacie z Austrią 
nie powiedziano nawet wyraźnie, że Polsce ma być 
uddana Galicja, tylko z poszczególnych postano- 
wień można się dowiedzieć, że Galicja może do 
Polski nalezeć. 

Tak nas traktowano w Paryżu w myśl zasad 
Wilsonowsk'ch! 

My prowadziliśmy politykę zagraniczną bar- 
dzo złą. Ale czyn ręki i pracy — kończył 
prof Romer — czyn oręzny zadecyduje о naszej 
przyszłośi, obok tego trzeba jednak, ару i głowy 
1asze coś uczyniły. (Ar) 


Japonja i Ро:ѕха. 

Doniosły nam gazety francuskie i polskie o 
konferencjach ministra Patka z delegatem Japonii 
w Рагу2ц p. Matsui. Na porozumienie się obu 
państw połozył minister Putek szczególną wagę 
! spotkał się z bardzo życzliwem przyjęciem 28 
strony japońskiej. Japonja i Polska muszą sobie 
podać ręce, bo w interesie tak jednej jak i drugiej 
leży, by potężnej Rosji nie było, czuwać nad tem, 
оу nad Woigą nie wyrosła potęga zagrażająca in= | 
teresom obu państw. Poparcie Japonji może mieć 
dla nas w.elkie znaczenie zwłaszcza w chwili o- 
becnej gdy się ważą nasze losy w Anglji Anglja 
i Japonja bowiem мейе donieseń „Auction frane 
caise“ i „Echo de Paris“ postanowiły odnowić i 
zacięśnić przymierze zawarte w Czasie wojny. Р 

пат z TES 
== ИУ Ег 1: 


Sejm uchwalł ustawę о karze Śmierci za łapownietwo, 


Warszawa (Pat). Na wczorajszem posiedzeniu | przedstawił że kapitał prywatny usiłuje wszelkimi 
sejmu po interpelacjach przystąpiono do porządku | szczelinami wcisnąć się w ustawodawstwo państwo- 
|dziennego. Bez dyskusji przyjęto wniosek konwentu we. Mowca oświadcza się za tem, ażcby zaklady jak 
Dwie wielkie zasady nnały być podstawą po-|seniorów, że djety poseł:kie į dodatk, бгоѓуіп спо, i gazociągi były wyłącznie przez państwo prowa- 


(uchwalone 28 października z. r., Oraz fundusz repre- 
zentacyjny marsza.ka podnosi się automatycznie je- 
|dnocześnie o {акі sam najniższy procent, jaki jest 
'lub będzie wprowadzony, jako podwyżka drożyźniana, 
"dla nieżonatych pracowników państwowych. 
Nastąpiła dalsza rozprawa nad ustawą О 0@- 
|powiedztalnoscj urzędników cyw;!nych 
Sprawozdawca p. Mitczkow.ki р.огопи'е w imie- 


,innym poprawkom, godzi się na rezo'ucję posia Jana 
| Dąb Кі. ро, wzywaą а rząd do uregulowania sątow- 
nictwa admiuistracy;nego. Poseł Władysław Dębski 
| zaznacza, że należy także ustanowić karę na tych, 
| kiórzy łapówki dają. Po tych przemówieniach wy- 
, czerpano dyskusję szczegółową i przys'ąpiono do gło- 
sowania. Poprawkę mniejszości, окг:$.а,аса со naj- 
mniej 2.009 mk. sumę sprzeniewierzoną, podl.gającą 
karze, odrzucono. Poprawkę komisji w myśl wywodów 
refirenta, że wyrok Śmierci ma być wykonany przez 
rozstrzelanie, przyjęto, poczem ustalono całą usiawę 
wraz z poprawką posła Władysława Dębskiego, tu- 
dzież rezo ucję posia Jana Dąb.kiego o ie.rganizacj; 
sądów admiri. tracy;nych 

P.zystąp 0:0 następnie do rozpatrywana spra- 
wy budowy gazociągi z Moderówki na Ёз} Rze- 
szów - Przemyśl do Lwowa i przez Nowy Sącz- 
Taruów do Kr kowa Referent p. Szymański (nar. 
lud.) przedstawia, że tcren gazodajny tworzy pas o 
długości 500 km. według obliczeń p:of. Nowaka bę- 
dzie można na tym pasie ustawić około 183 szybów. 
Ponieważ obecnie buduje się gazociąg państwowy 
Jasło - Gorlice, przeto jest anomalją. aby obok pań- 
stwowych gazociągów istniały gazociągi prywatne i 
dlatego komisja oświadcza się za tem, aby wywłasz- 
czyć na rzecz państwa gazociąg prywatny na pod- 
stawie ustawy z dnia 2 maja z. r. Rek rent oświadcza 
się wkońcu za dopuszczeniem Кораш prywatnego. 
Р. O.i.cki (ud.) oświadcza się zasadniczo przeze. wko 


dzone. 

Minister przem. í handlu Olszewski oświadcza, 
że nie byiby przeciwny dopuszczeniu kapitałów pry- 
watnych, gdyby istoima tego zachodziła potrzeba: 
Rząd jednak rozpoczął budowę gazociągu i znajdzie 
w dalszym ciągu fundusze potrzebne na ten cel. Co 
się tyczy amortyzacji akcji, to może ona nastąpić w 
przeciągu 5 lat. W g'osowaniu odrzucono propono- 


różnie była stoso- |niu większości komisji poprawki do art. 1 i 2 ażeby | мапа przez komisję rezo:ucję trzecią, dotyczącą do- 
Np. Celowiec „odstąpiony został częściowo dodać wyraźnie, że kara śmi:rej ma być wykonana puszczenia kapilaiu prywatnego, a dwie pierwsze re- 
Armją okupacyjną przez rozstrz.li із Oświadcza się dalej przeciwko | zolucje o budowie gazociągów w myśl wywodów re- 


ferenta przyjęto. 

Przystąpiono do dyskusji nad wnieskiem rządu 
о uchwalanłu ustawy z 28 listopada 1919 o przymu- 
sowem wykupnie monet zioiych і srebrnych oraz 
ziota ł srebra w stanie nieprzerobionym. Pa wywo- 
dach referenta Osiackiega (lud.), ustawę przyjęto w 
drugiem i trzeciem czytaniu. 

Przystąpiono do wniosku рп51а Żuławskiego w 
sprawie podporządkowania jnep kiorów р z.mystq- 
wych w b. zaborze austrjackim ministerstwu орск; 
i pracy społecznej і zrównana ich w Котреїепс;асп 
z inspektorami pracy. Sprawę referował poseł Żuław- 
ski w duchu wniosków komisii i rządu. Samą ustawę 
przyjęto w drugiem czytaniu. 

Wreszcie omawiano sprawę ustawy О Znieslenru 
sejmu i Wydziału krajowego b. Galicji jako dwóch 
rozmaitych władz. Referent poseł Kiernik (iud.) przed- 
stawił, że w miejsce Wydziału krajowego wprowa 
dza ustawa organ likwidacyjny w formie tymczuso- 
wego Wydziału samorządow<go а na jego czele 
będzie stał а:-баі dla Galicji, zaś po zniesieniu de- 
legatury М№Мас2:111к Państwa wyznaczy przewodniczą= 
cego na propozycję rządu. W skład tego Wydziału 
ma wejść 6 czionków, wybranych przez sejm. Usta- 
wa określa także kompetencję poda:kową Wydziału 
samorządowego. Ustawa ma charakter przejściowy 
aż do czasu, kiedy w całem państwie wprowadzona 
będzie jcd :o'ita administracja. W dyskusji pos. Haus- 
пег (soc.) zgłosił szereg rezołucii, mających za cel 


*" wyraża przekonanie, że nawet'dopiszczeniu kapitaiu p.ywatnego. Р. Diamand (soc.) , utrzymanie pewnych instytucji samorządowych ро 
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wsiach 1 powiatach Galicji wschodniej. Р. Kiernęk 
Qad.) oświadcza się przeciwko rezolucji p. Hausnera, 
domagającej się jak najszybszego zlikwidowania Wy- 
dzjału krajowego natomiast drugą rezolucję posłą 
Hausnera, wzywającą rząd, aby do 3 miesięcy przy» 
gotował projekt terylorjaliego podziała na wojewódz- 
twa, proponuje zmienić, ażeby ona mówiła o potrze- 
bie organizacji wojewódziw wraz z samorządami wo- 
jewódzkimi w Galicji. Izba jednomyślnie przyjmuje 
ustawę w drugiem i trzeciem czytaniu, przyczem od- 
rzuca pierwszą rezolucję posła Hausnera, a drugą 
przyjmuje. 

Do komisji odesłano nagły wniosek p. K ern ka 
(аа) o zrównanie poborów in-p'k orów Szkól pow- 
szeclinych w Maliopolsce z poborami i stosunkami 
ауапѕомуті w reszcie Rzeczypospolitej, oraz wnio» 
sek p. Moraczewskiej (soc.), wzywający rząd do przed- 
łożenia ustawy o zacpatrzeniu wdów į sjerót po pu- 
фолу па wojnie światowej 
= Następne posiedzenie w środę 4 lutego. 


Wojska angielskie i frarcuskie zajmą 
Gdańsk 9 lutego. 

Gdańsk. (PAT) Przybył tu angielski odcział 
kwaterunkowy w liczbie 100 Żołnierzy, i przystą- 
pił niezwłocznie do przygotowania pomieszczeń dla 
oddziałów francuskich i angielskich, które mają tu 
przybyć 9 lutego. 


WOJSKA NIEMIECKIE WYWOŻĄ OBJEKTY WOJ- 
SKOWE Z POMORZA, 


Warszawa (Pat.). Naczelie Dowództwo Wojsk 
Polskich komunituje nam, co następuje: Powtarzają się 
głosy prasy niemieckiej о demontowaniu linji tel:gra- 
ficznej і telufonicznej przez wkraczające na Pomorze 
wojska polskie. Sprawa cata przedstawia się zupełnie 
odwrotnie, gdyż stwierdzono, że wojska niem eckje 
zupcinie celowo wywożą i uszkadzają te objekty woj- 
skowe których użysia po przejęcia Pomorza jest 
bzzpośnednio poirzzbze Przerwanie komuu.kacj ie- 
A:fonicznej między Ksólewcem a Berlinem jest dz'e- 
km wyłączuie rąk niemieck,cji Prasa щетіесха, 
chcąc zrzucić odpowiedzialność 2 armil niemieckiej, 
oskarża о powyższe czyny wojska poiskie, 


Uchwała Ronferencji bałłgekiej. 


Warszawa. (PAT) Radjo z Rygi. Posiedzenie 
rady narodowościowej odwiedził szef misji polskiej, 
p. Wasilewski. Minister spraw zagranicznych ga- 
wiadyrnił radę, że na posiedzeniu „obecni są przed- 
stawiciele sprzymierzeńców 2 poludnia, których 
rada powitała oklaskami. Następnie minister spraw 
zagranicznych złożył wyjaśnienia, że konferencją 
'w Helsingfursie uchwaliła jednomyślnie wniosek 
prezesa ministrów Finlandji, w sprawie zwrócenia 
się do mocarstw sprzym erzonvch o uznanie de jure 
państw: łotewskiego, litcwskitgo i estońskiego. 
Sprawa grenic winna być rozstrzygnięta przez 
specjalny trybunał, dla którego gromadzi mate» 
rjały co do terytorjów spornych komisja, złożona 
z przedstawicieli mocarstw sprzymierzonych. W spra- 
wie neutralizacji morza Bałt.ckiego postano- 
wiono, że w tym wzgiędzie wypowiedzieć się ро- 
winny wszystkie państwa interesowane. 

Następna konferencja odbędzie się w Rydze. 


Millerand przed upadkiem. 

(Warszawa. (Tel. wl.) Wedle informacji z Pa- 
ryża konflikt pomiędzy nowym gabinetem [гапси+ 
skim Milleranda a izbą posel-ką przybiera na roze 
miarach. Francuskie dzienniki lewicowe wyrażają 
zapatrywanie, że konflikt może się skończyć roz- 
wiązaniem izby ponieważ senat jesł jeszcze bar- 
dziej lewicowy niż obecna izba poselska i apro- 
buje politykę rządu Muilieranda. 

—0— 
STRAJK ROLNY W CZECHECH 


Cieszyn (Tel. wE). W 32 majątkach czeskich 
wybuchł strajk rolny. W odpowiedzi na to minister 
Praszek wysłał wojsko do pracy. Wobec tego robot- 
nicy grożą powszechnym strajkiem. 


—0—— 


Warszawa, (Tel. wł.) Rząd polski projektował 
założenie w Ameryce filji polskiej krajowej kasy 
pożyczkowej, ażeby ułatwić polskim emigrantom 
wysyłkę pieniędzy do kraju. Projekt upadł wsku- 
tek oporu rządu amerykańskiego. Obecnie zatem 
tylko poselstwa i konsulaty polskie będą pośredni- 
„czyły w wysyłce pieniędzy. 


KURIER LWOWSKI z dnia 2 litego 1920, Nr, 3$, 


— Poranch Mloniuszkotwski odbędzie się sta- 
raniem Uniw. Lud. im. A. Mickiewicza w niedzie= 
Је 1. lutego o g. 1045 przedpoł. w sal Związku 
kolejarzy przy ul. Gródeckiej 69 MOdczyt o Mo- 
muszce wygosi р. Edm. Waler, a pieśni i arje 
moniuszkowskie odspiewają art. op. p. Магупо• 
wiczówna i p. Mossoczy przy akompaniamencie p. 
Frankowskiej, 

Wstęp na poranek dla ezłonków Uniw. Lu- 
dowego wolny, dla nieczłonków 3 kor. Wpisywać 
się można na członków przy wejściu na salę. 


— Walne zgromadzenie syndykatu dzien- 
nikarzy polskich we Lwowie odbędzie się 2 b. mu. 
o godz. 11. przedpoł w lokalu kasyna i kola lit. 
art. Na porządku dziennym ukonstytuowanie się 
syndykatu. 

— Bumorystyczne Biuro informacyjne. Kie- 
rownik biura inf. przy min. spraw zagtran. р. Оор 
kiewicz umieścił w „Gazecie lwowskiej* wyja- 
śnienie polemizujące z naszym artykułem w spra- 
wie tego biuru. Wyjaśnienia tego przeslanego nam 
nie wydrukowaliśmy, gdyż zawarte są w niem 
rady tyczące się autonomicznego zgoła naszego 
zakresu działania, z drugiej zaś strony wyjaśnienie 
niczego nie wyjaśnia tak, że umieszczenie go пб 
wyszłoby na pożytek biura. Gdy biuru jednak za 
leży na polemice, to ją podejmujemy, 

Konstatuje najpierw p. О,, że komunikaty, 
które rozsyła, nie są własnymi komunikatami biura, 
ale wyciagami z przeglądów prasy, przesyłanych 
biuru przez Wydział pras. min, spraw zagran. Po- 
patrzcie państwo, jak to sprytnie zosiało zorgani= 
zowanel Pisma п. p. wiedeńskie i czeskie do ho* 
dzą równocześnie do Warszawy i Lwowa, ale 
Lwów musi czekać na spreparowanie ich przez 
Warszawę tak, że upiywa 8 — 12 dni zanim ten 
preparat warszawski spreparowany przez biuro 
lwowskie dostanie się do tułej-zych pism. Czy 
Wydział pras. M. 5, Z. nie mógiby wprost biule= 
tynów swoich pismom wysyłać — i czy potrzebny 
jest tu kosztowny i opóźniający tok rzeczy, po- 
średnik? Nic wiec dziwnego, że — jak przyznaje 
р. О, — komunikaty biura lwowskiego nie zawie 
гаја „najważniejszych i najaktualniejszyoh wiado* 
Mości”. 

Dalej wyjaśnienie skromnłe zaznacza, że ko- 
munikaty nie są „zasadniczo“ przeznaczone do umie- 
szczenia ich w prasie, lecz do zapoznawania jej 
z jak najliczniejszymi glosami prasy, zwlaszcza 
takich pism, które do Lwowa nie dochodzą (pisma 
wiedeńskie, berlińskie, czeskie?!) Kwestji w jaki 
sposób to zapoznawanie się odoywa — (wyciągi 
z wyciągów), już dość poświęciliśmy miejsca, 

A wreszc e stwierdza p. О. „że czynność ta 
nie należy do właściwego (?) zakresu dziatania 
biura, gdyż zakres ten jest inny*. Jaki? 

Wyjaśnienie to — jak widz my — przytoczyć 
usiłuje momenty usprawiedliwiające, ale sprawy 

„Czy cheerie wyrwać z pod jarzma Krzyżaków i przy* braków wytkniętych przez nas zgola nie ЧогуКа 
łączyć do Po ski piękny kraj mazurski. mierzący 11.0001 racji egzystencji biura w obecnej formie wytłó- 
km?, wraz z iego pół miljonem polskiego ludu, z 18 mia maczyć nie jest w stanie. a WA jaśnienie* sprawy 


stami, |%00 wioskami i z 3300 rybnych jezior? | A Basin ada су a 
жые nis ttómacz rzeciwnie grzebie eszcze bardziej, 
śłóżcie więc na ten c 1 w adm,nistracj: DE Б fad i 


naszego p sma, 'ub pr eŚlijci: do 
fazu skiego komitetu kLiebis ;towego 
choóby 1 LImaraę!| 
Sreinij is Wasz obowiązek wobec Ciczyzny! 


- 


Bluzułmanie francuscy 
а Fonstentynopoi. 


Komitet franko- muzułmański wystosował do 
ministerstwa spraw zagranicznych w Paryżu me- 
morjał ostrzegający przed oddźwiękiem jaki wsród 
muzułmanów francuskich może mieć odebranie Kon- 
stantynopola Turkom. Dali oni w czasię tej wojny 
wielkie dowody męstwa i poświęcenia діа sprawy 
Francji, lecz utratę Konstantynopola, który uważają 
za Rzym mahometański, odczuliby boleśnie. Sultana 
uważają bowiem za niewinnego w tej wojnie, ule- 
gającego tylko głosom doradców. Muzułmanie od- 
dani Francji nie ręczą za konsekwencje tego kroku, 
Gazety trancuskie podkreślają, że pokój niepowi- 
nien zniszczyć łączności jaką wojna wytworzyła 
między muzuimanami z Afryki a Francją, 
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ZWOLNIENIA WOJSKOWE ZNIESIONO, 


Warszawa (Tel, wł). W ostatnich czasach mi- 
nisterstwo wojny wydało zarządzenie, że co do po- 
pisowych z lat 1827—1901 wszystkie dotychczaso- 
wę zwolnienia anuluje się I na przyszłość tylko ci 
będą zwolnieni, którzy są jedynymi żywicielami ro- 
dziny. Wobec tego powołano do służby wszystkich 
rolników, zwolnionych z tego tytułu. Kluby sejmowe 
wysłały deputację do ministra wojny z prośbą, aby 
zwolnienia rozszerzono na rolników reklamowanych. 
Minister Leśniewski obiecał to uczynić, ale zastrzegł 
się, że dalsze zwolnienia otrzymać mogą tylko ci 
rolnicy, którzy gospodarzą na gospodarstwach, obej- 
mujących najwyżej 30 morgów gruntu. 

—0— 


ULTIMATUM SOCJALISTÓW KRAKOWSKICH 

Kraków. (Tel, wł.). Socjalistyczna rada robotni- 
cza wręczyła prezydjum miasta memocjał, który sta- 
wia cały szereg postuiatów i od jch spełnienia czyni 
zawisłym dałszy udział radnych socjalsiycznych w 
pracach rady miejskiej, 

—06— 
DODATKI DROŻYŹNIANE, 


Warszawa (Pat.), „Monitor Polski" ogłasza t- 
stawę z апа 27 stycznia b. r. w sprawie przyznania 
nadzwyczajnego dodatku drożyźnianego urzędnikom 
i funkcejonarjuszom państwowym, ер2скшогот podat- 
комут, funkcjonarjuszom koleji państwowych, nèu- 
czyciełom szkół powszechnych, państwowych szkół 
średnich seminerjów nauczyciełskich i preparand, 

Ustawą z dnia 23 stycznia b. r. w sprawie zmiany 
art. 3 ustawy z dnia 18 listopada 1919 o obrocie 
ziemiopłodami w roku gospodarczym 1920 (dz. pp. 
Rz. Р. Pot, z r, 1919, nr. 89, poz. 483). 


[ deie powiększył naszą [ШШ 


Zdobyć dla niej drogę dą morza? 


— Daj wohe od szkoły Sekc'a szkolnictwa za- 
wodowego ministerstwa wyznań гі о, пус i oświe- 
сеща publicznego podaje do wiadomości, że do końcą 
b. r. szkoliego będą wolne od zajęć w szkołach za- 
wodowych oprócz niedziel dni następujące: dzień 2 
lutego (Oczyszczenie N. Р. М.), 16, 17 i 18 lutego 
(Ostatki i Рор: 1), 25 marca (Zwłastowanie N.P.NĘ, 
wakacje świąteczne więlkaro'ne od poiulnia 27 mar- 
ca do 12 kwietnia włącznie (początek lekcji 13 kwietnia 
od rana), 3 maja (święto narodowe); 8 maja (Swt 
Stanisiawa), 18 maja (Wniebowstąpienie), 24 maja 
(Zielone Świątki), 3 czerwca (Boże Ciało). Data za- 


_ Kronika. 


Dziś rz, kat. DC Starozep. Ign.; gr. kat. N.2 po Roh. | kończenia roku szkolnego będzie ustalona przez o- 
НІ. 8. Jutro rz, kat. NPM. Gromnicznej; gr. kat. kwfymia | sobne rozporządzenia, 


w. — Wschód słońca 7'36, zachod 4:56. 


REFERTUAR TEATRU M'EISKIEG9: 
W niedzielę ө З popoł. „Scans“, operetka w 3 aktach 


— Podziękowania Otrzymaliśmy następu:ące р!» 
mo: Komitet opieki na żołnierzem polskun wyraża 
R taty $ Е A 0 |gorące podziękowanie redakcji „Kurjera Lwowskie- 
Lata е ро, | о а ш: Вон za kwotę K 2.20950 i К 90120, którą redakcja 
W poniedziałek o 3:30 popoł. „Murzyn“, komedja — | ze składek, ziożonych w administracji „Kurjera Lwow- 
wiecz. о 7 „Róża Stambułu“, operetka, skiego“, przekazała komitetowi dla niesłenia pomocy 
We wtorek „Tosca“, opera. оаа żołnierzy, inwalidom. огдгомісћсот i Ё а,, 
-Qm oraz na zakupno ciepłej odzieży dla Żołnierza па 
" froncie, popierając w ten sposób w bardzo wydatnej 
FIR nwaye. mierze naszą akcję humanitarną, spelniaiae szlachemy 
— Mastępny numer „Kuriera hwowsfiego” | obowiązek, do którego się nasza prasa poczuwa wobec 
z powodu święta uroczystego przypadającego па | żołnierza polskiego. — Przewodniczaca: Wanda Czar- 
jutro 2 b. m. wyjdzie depiero we wtorek rano o|toryska Zastępca przewodniczącej: S/anisłay: Rybi 
godzinie б. скі. Skarbnik: Wolews7 
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— Zmisny w kolejni twie. Dyrektor Кое: | lizny wartości 1.200 kor. Kradzieży, popełulonej w 


inż. Prachtel przydzielony czasowo do M nisterstwa 
kolei żelaznych powraca na swe pierwotne stano- 
wisko Dyrektora kolei w Krakowie, zaś Delegat 
Ministerstwa inż. Jasiński, obecny kierownik kra- 
kowskiej Dyrekcji powołany zostanie w najbliż- 
szym czasie na wyższe stanowisko administracji 
kolejowej. 

— Waluta markowa na poczcie. Dyrekcja 
poczt i telegralów we Lwowie ogłasza: OJ 1. lu- 
tego b. r. wprowadza się walutę marek polskich 
w calej kasowości i rachunkowości polskich urzę 
dów poostowych, z wyjątkiem Śląska Cieszyń 
skiego. 

Wszelkie wpłaty będą przyjmowane w mar- 
kach lub koronach wedlug ustawowego stosunku 
1 mk. = 1 K. 43 h. Wypłaty będzie się dokony- 
wać w markach, a w koronach tylko w braku 
marek. W»zelką wymiana marek na korony dla 
publiczności wzbroniona. Z dniem tym wprowadza 
się wzajemny obrót przekazowy w polskiej wal..- 
ciu markowej do 1.000 mk. polskich na wszyst 
kich ziemiach Rzeczypospolitej, z wyjątkiem ziem 
wschodnich. W Małopolsce i b. okupacji autrjac 
kiej można wpłacać kwoty przekazżowe w koro- 
nach w ustawowym stosunku wymiany I K. = 
70 fen. Na recepisach nadawczvch i dowodach od- 
bioru P. K. O. ma urzędnik przyjmujący zazna- 
czać wpłatę w koronacn, z dopiskiem „Ког.“. Wpla 
ta przekazów ze Śląska Cieszyńskiego będzie się 
dokonywać w koronach, w braku koron, w mar- 
kach. 

Уо byłej dzielnicy pruskiej dopuszczalne są 
przekazy jedynie do urzędów pocztowych podleg 
łych dotychczas poznańskiej dyrekcji poczt. Do o 
kolic, odbieranych obecnie od Niemców, na razie 
przekazy nie są dopuszczalne. Ponieważ na razie 
nie ma spisu urzędów pocztowych położonych 
w dzielnicy poznańskiej, pocztowy urząd przezna 
czenia w Poznańskiem Oznacza nadawca na wła- 
sną odpowiedzialność. Do wszystkich przekazów 
mają zastosowanie dotychczasowe oplaty wewnętrz: 
ne i ogólne przepisy. 

— Zdrada członków P, O. W, w $'ту'ц W roz- 
prawie przeciw podpor. Variscllemu, Hubal f Za- 
krzewskiej trwającej już od ośmiu dni, przed lwow- 
skim sądem wojskowym D. O. G., zakończono wczo- 
raj przesiuchiwanie ostatnich świadków. Następnie od- 
czytano pismo referenta prasowego D. O. G., stwier- 
dzające, że Polska Organizacja Wojskowa nie miała 
statuiu, tyko regulamin ściśle konspiracyjny. Pod 
inwazją ukraińską Р. O. W. była organizacją па 
własną rękę, bez porozumienia się z komendą glówna; 
Obrońcy dr. Pieracki i dr. Sułkowski postawili jesz- 
cze wnioski odwodowe, lecz trybunał wnioski te od- 
rzucił, poczem przewodniczący тај. Gzń.ki zamkną! 
postępowanie dowodowe, Dziś, w niedzielę, nastąpi) 
przemówienia prok. maj. Grabskiego, oraz obrońców. 
Po poiudniu zapaść ma wyrok. 


— 8 sprawie afery gumowej dowiadujemy 
się. że реп. Madziara zatwierdził wvrok sądu woj 
skowego D. O. E. skazujący por. Tomasza Kwie- 
cińskiego na 18. lat ciężkiego więzienia, a adwo 
kata dra Krokowskiego na 16 lat ciężkiego wię- 
zienia za znane naduźvcia z automobilami,. 

— Karygodne ni:dbelstwo Jak nas informuią. 
na dworcu czerniowieckim stoi 7 wagonów kartotii, 
przeznaczonych dla wojska w otwartych lorach mi 
wozie. Kartofle oczywiście zamarziy. Czy w ciężkich 
naszych warunkach nie ma kontroli, któraby zapobie- 
gla podobnemu karygodnemu niedbaistwu czy złej 
woli? 

— Ogień w skiepłe W sklepie Tauby Feller 
przy uł Slonecznej I, 47, z niewiadomej dotychczas 
przyczyny zadliły się wczorajszej nocy węgie, leżące 
w kącie sklepu. Od węgli zaczęły się palić podłoga 
i drzwi, со dopiero zauważono wczoraj rano. Po o- 
tworzeniu sklepu straż pożarna ugasiła орой. Szko- 
da przewyższa 500 kor. 


— Napad W drodze ze Lwowa do Jaśnisk wczo- 
raj po południu jakichś dwóch drabów w mundurach 
wojskowych, uzbrojonych w karabiny, zażądało od 
Wasyla Czerwińskiego, gospodarza z Jaśnisk, by ten 
zawiózł im mąkę do Brzuchowie. Gdy na propozycję 
ich nie zgodził się gospodarz, wówczas draby rzu- 
cili go ze sań, zacięli konie i odjechali w kierunku 
Lwowa. Za nimi udał się piechotą Czerwiński do 
Lwowa io napadzie zawiadomił policję. 


— Z wystawy sklepowej Sallija Katza w Rynku 
la 40 skradziono wczoraj w południe kilka sztuk bie- 


dzień, w Rynku, nikt nia zauważył, 


W Polsce I ma Świecia, 


— 0 utworzenie w Polsce 128 dziennikar: 
skich. Na zjeżdzie dziennikarzy i literatów, cdby- 
tym w Warszawie we wrzesniu 1919 uchwalony! 
został wniosek red. Frylinga w sprawie utworze- 
nia w Polsce Izb dziennikarskich. 

Obecnie, jak donoszą z Warszawy, do laski 
marszalkowskiej złożony został wniosek, a 
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ny przez przedstawicieli wszystkich stronnictw 
w Sejmie z projektem ustawy o stosunkach praw- 
nych zawodu dziennikarskiego. W motywach wnio- 
-ku zaznaczono między innemi: Państwo polski: 
odbywa proces odrodzenia Musi ono zespolić i u- 
jednostajnić typ życia publicznego na calym swym 
obszarze a ceiowi teimu przysiużyć się ma w wy 
sokim stopniu prasa codź enna, Jeżeli pracownic: 
dziennikarscy таа sę oddać zadaniom tym Z ca- 
iem poświęceniem obywatelsk:em, natenczas nale 
ży odjąć troskę, jaką rodzić mus: пу 51, że byi 
materjalny dziennikarza zależy od kaprysu, że przy- 
szłość jego nieubezpieczona. Nalezy przeto stosun- 
ki prawne zawodu dziennikarskiego tak unormo- 
wać, aby zasadniczych praw jego broniły postano- 
wienia ustawowe, interesy ekonomiczne i kultural- 
ne znałazły ochronę za pośrednictwem związków 
zawodowych, zaś prawa, cześć i powaga zawodu, 
zarówno, jak sumienne wykonywanie obowiązków 
stanu poddane byly kontroli osobnej instytucji, ja- 
ką się stać powinna lzva dziennikarska. 

— Drożyżna w Warzzawie. Cenę biletów 
tramwajowych podnieść mają w Warszawie w naj 
bliższych dniach z 50 fen. ną I m. 50 f, a cenę 
gazu о 300%. 

— Bezrobocie urzędników pocztowo-t:1-graficz- 
nych w Krekowie. Czytamy w pismach warszawskich. 
Ministerjum poczty i tl grafu w Warszawie otrzy- 
mało tel:graficzne zawiadomienie, iż wobec głodu w 
Małopo!isce miejscowy oddział Związku pocziowo-Te-. 
legraficznego rozpoczyna bezrobocie, nie mogąc na- 
dal wobec katastrofalnego położenia wpływać na 
czionków, aby pełuili swe obowiązki, 

Dla zażegnania katastrofy i przetrzymania bez- 
robocia, minister poczty i tul'grafu wydel. бома! do 
Krakowa prezesa Związku zawodowego, p. Jana Wie- 
lickicgo, oraz sekretarza p. Mucnarskiego. Delegaci 
pociągiem po pesznym wyjcenali do Krakowa. 

— Strajk zecerski w „Kurjerze Warszas 
wskim'* zakończony został onegdaj. Zecer Śmie- 
szek, który był sprawcą strajku, ustąpił z grona 
współpracowników drukarni  „Kurjera Warsza- 
wskiego*, 

— Nicdola pofcj! pzństwowej Z Sądowej Wiszni 
piszą nam: W powiecie mościskim do dziś dnia 
піемуріасопо poborów dla policji państwowej, tylko 
dali po 100 mk, na miesiąc zaliczki dla każdego, 
bez względu czy żonaty łub nie, a zatem proszę się 
nie dziwić, ża takie bezpieczeństwo mamy. Policjant | 
nasz o g'odzie i chłodzie ma służbę pełałć. Butów, 
ubrań i biełzny nie mamy i siedzimy boso w ko- 
szarach a bandyci operują bez przeszkód. Za patrole 
dodatku jeszcze od sierpnia nie otrzymaliśmy, za 
opał i przybory kancelaryjne również nie. 

Policjant 


Podjęcie ruchu oschawejo. 


Dyrekcja koleji państwowych komunik :ja: 

Z dniem 1 luiego podjęty zostanie na nowo na 
wszystkich linjaca ruch pocągów os'bowych w roz- 
miarach z przed 18 stycznia, z wyjątkiem pociągu 
Nr. 211 (odjazd ze Lwowa o godz. В 43) і Nr. 214 
(przyjazd do Lwowa o godz. 1715), które nie będą 
kursowały ze Lwowa do Żłoczowa, ale tylko ze Lwo- 
wa do Krasnego i z powrotem. 


б сузл. у. сызуны R | | 
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Bratnia pomoc słuch. Wszechn.. lwow. u- 
rządza dnia 8. lutego zapawę z tańcami w lokalu 
„Czytelni akadem.* na cel kuchni akademickie:. 
Bilety do паруса od 5. lutego, godz. 7—8 w lv- 
kalu Bzatniej Pomocy, 

—— 


, 


e. | 


Polskie Biuro Рагсе!асујпе. Z początkiem 
lutego 1920 r., rozpoczyna swoją dzialainość „Pole 
skie Biuro Parcelacyjne*, spółka z ograniczoną ode 
powiedzialnością we Lwowie. Do rady nadzorczej 
wybrani zostali: Ks. kanonik Józet Dziędzielewicz, 
dr. Wojciech Dziedzic, Kazimierz Gąsiorowski, аг. 
Adam Głuzewskt, poseł Andrzej Średniawskią 
Leon Syroczyński i Jan Wasung. 

Dyrekcję prowadzą: Dr. Stanistaw Grzesik i 
dr. Leon Korencki, 

„Polskie Biuro Parcelacyjne* zawiązans zosta- 
lo celem współdziałania w wykonywamu uchwalo- 
nej reformy agrarnej, a więc celem przeprowadze* 
та we wschodniej Małopolsce komisowych parce= 
tacji i organizowania osadnictwa na ziemiach pol- 
skich. 

„Polskie Biuro Parcelacyjne* zawiera zatem 
układy o komisowe parcelacje ziemi z własciciela- 
mi ziemi i przyjmuje zgłoszenia osadników, jakos 
też przeprowadza parcelucję na podstawie glówne= 
go urzędu ziemskiego w Warsz'wie, wskutek cze 
чо przenoszenie ,prawa własności nieruchomości 
ziemskich, podlegających podzialowi dokonywane= 
mu przez „Polskie Biuro Рагсејасујпе“ we Lwo- 
wię, nie wymaga osobnego zezwolenia. 

Zgłoszenia majątków, przeznaczonych na par- 
celację i osadników, zamierzających przenieść się 
do wschodnej Małopolski, przyjmuje dyrekcja 
„Polskiego Biura Parcelacyjnego* we Lwowie, ul. 
Bourlarda 2. p 

0 Р "PE 

Komitet rautu mającego się odbyć dnia 2, lutego 
w sall (Kasyna miejskiego na rzecz „Sunatorjum w Holo- 
sku“, nrzęduje od 4—8, a w dzicń rautu, dzień cały. Za- 
powiedziana tombola aitystów lwowskich, budzi powszee 
chne zainteresowanie, Koinitet przygotowuje caly szereg 
niespodzianek, tusząc, Że raut ten przewyższy wszystkie 
poprzednie į przysporzy па ten cel wzniosły, pokażny 
dochód, 804 

j 
—0— | 

Powodem wielu chorób 1 rozprężenia organizmu 
wywołanego) okropnościami ко. пу jest jak uczeni ибо» 
wodniają, brak soli lecytonowych w nerwach i mózgu. 
Rozprężenie to znamienuje się bolami głowy, nudnościurł, 
biciem serca lękliwością, bezsennością, ociężałością calego 
ciała i hrakiem energji to jest si'y odpornej. Wojua i sku- 
tki tejże podkopały organizmy nasze w zastraszający spo- 
sób. Zadaniem naszem jest więc uzupełniać ten brak sol- 
lecytynowych w organizmie w naturalny sposób. Znanym 
uczonym udało się z jaj kurzych wydobywać owe sołe 
zwane le-ytyną, owe fosforany konicczue do normalnej 
funkeji systemu nerwowego, które są wstanie or aniem 
ludzki do równowagi przyprowadzić. W preparacie Norvia 
vicie zawarta jest lecytyna w połączeniu z extraktem alry= 
kańskiego ог2 «па Guru, którego znakomite podniecające 
własności uczeni jak Martner, Koch, Periere i inni udo- 
wodnili, w stanie asymilującym się z organizmem i spra» 
wiającymnm uzdrowienie nerwów i przez to całego organizinu 
ludzkiego. Nervivit wskazanym jest więc dla każdego cho= 
rego do odzyskania sił i dla zdrowego. do podtrzymana 
takowych, wywołania odporności, energii | tego ogólnego 
stanu, który nazywamy świeżością, młodością, rzeżkością, 

Nervtvit otrzymać mo na we wszystkich aptekach 
składnicach Państwa. Główny skład Apicka Kiikolascna, 
Lwów. 143 
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MARA П и" л : 
ША ЕНИ drobin ЫШ w Krakowie 
podejmuje organizację Spólek hodowców drobiu wa 
wschodniej części kraju i pragnie wejść w poro- 
zumienie z osobami zajmująceini się kooperatywą 
młoścańską na wschodzie by pozyskać dla przy= 
szłych Społek kierowników i życzliwych propa- 
gatorów 628 

Spółki тора się stać ważnemi posterunkami 
podniesienia ekonomicznego wlościaństwa polskiego 
na wschodzie i dać szeregowi Polaków po miastach 
i wsiach zatrudnienie i zarobek. 

Chętni zechcą się zgłaszać listownie do Związ- 
ku Spółek hodowców drobiu „JAJO“ w Krakowie 
Wolska 36. 


— , 
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Dnia 4. lutego 1920 odbędzie się 
Kasyna miejskiego, ul. Akadzmicka 1. 13 


Zebranie towarzyskie Korpuss oficerskiego DOE. 


pałączone z zabawą taneczną pod protektoratem 
gen. Antoniego Madziary na rzecz „Uniwersytetu 
żołnierskiego Dow. frontu podolskiego". 

Wstęp tylko za zaproszeniem. ilość osób &сі- 
śle określona. Zaproszenia otrzymać można w re- 
dakcji „Placówki“, uł. Akademicka 1. 3, IL p. co 
dziennie od godz. 6—7 popol. 

Bilet wstępu 40 kẹ familijny (3 osoby) 100 k. 
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ү RomuniRafy. 


Polskie Towarzystwo Przyrodników im. Kopernika. 
Posiedzenie naukowe odbędzie się we wtorek 3. lutego br. 
m godz. 6 popoł w sali „Instyiulu Geologicznego Uniwer- 
sytetu* (ul. Długosza 5.) z następującym porządkiem dzien- 
mym: |) WyLór komisji rewizyjnej. 2) Prof. Jan Lewiński 
z Warszawy: Utwory porllandckie (jura) w Polsce i ich 
siosunek do Europy zachodniej i de Rosji. 3) Luźne ko 


munikaty. Osoby nie będące człoakami Towarzystwa mają 
wstęp ua posiedzenia naukowe, 


Czas odnowić przedpłatę 
na luty f 


Prosimy uprzejmie o rychłe odnowienie przed- 
płaty na LUTY celem uniknięcia przerwy 
w przesyłce „Kurjera Lwowskiego“. 

Prenumerata wynosi: 

We Lwowie bez odnoszenia do domu: 
miesięczni kor. 13, 
kwartalria kor. 39, 

_z odnoszeniem do боти: 

miesięczni? kor, 15. 
kwartalnie kor, 45 

ә przesyłką pocztową w całej Pokcs: 
miesięczni kor, 15, 
kwartalnie kor, 45, 

Z przesyłką pocztową w innych paŭstwach: 
miesiecznie kor, 17'E0, 

kwartalnie kor, £250 

na całym obrzacze 


х 


Cena pojedyńczego numeru 
Po ;кі 69 kal, 
Za zmianę adresn dopłaca się 69 kal, 
“@ 


5: 


Кешір kawizró 
IWDWSKICH. 


Z komendy MSO. otrzymaliśmy d!uższe sprawo- 
zdanie z ostatnich rewizji kawiarń, z którego poda- 
јету następujące ustępy: 

W myśl rozporządzenia polic'i, wszystkłe kawiar- 
nie mają być bezwzgędnie zamykane, о godz. 12, 
w nocy. Dla stwierdzenia. czy godzina policyjna by- 
wa u nas przestrzeganą, przeprowadzono rewizję 
nocnych kawiarń. W rewizji wzięli udział komendant 
m. straży obywat., kilku naczelników dzielnicowych 
tej organizacji, oraz kiku honorowych kontrolerów 
urzędu dla walki z lichwą а także oscbiście komen- 
dant тісз:а i piacu, puikownk Lnda, c.l:m p z ko- 
nania się, czy i o lie członkowi? naszej armi uczest- 


niczą w nocnem życiu kawiarnianem. Rezultat prze- |! 


glądu potwierdził w zupełności fakty, które stale 
podnosi część prasy. 

Przegiąd kawiurń rozpoczęto o podz. 12 w no- 
cy od kawiarni „De la Paix“, dawnej ,;Avenie* — 
gdzie w tylnej sali do gry zastano wszystkie sto- 
liki szczelnie obsadzone, przeważnie przez żydów. 


a wśród graczy poznano wielu paskarzy, którzy wraz | 


z całem towarzystwem. na widok wkraczającej komi_ji 
w popłochu opuścili loxal. 
W kawiarni *Mraż* w zamkniętym z obu stron 


pasażu, zastano o podź. 1 po północy dolne sale сіст- | 


ne, wejście giówne zamknięte, światło na:omiast, prze- 
biiające się dyskretnie przaz okna, zasłonięte szczel- 
nie kotarami na I. piętrze, wskazywało. gdzie szu- 
Каб należy. Wszedłszy tam bocznem wejściem, w Sa- 
łach oświetlonych na sposób haremowa - buduarowy, 
w atmosferze” przepełnionej dym=m i alko oem, za- 
stano liczne towarzystwo cywilna i wojskowe, za- 
bawiające się ochoczo w g.onie dam razem z „furk- 
cjonarjuszam policji", Właściwa szeroka zabawa mia- 
ła się dopiero zacząć. Równocześnie bowiem z ko- 
misją przybyła grupa gra,ków, za którą idąc, traf.ono 
do tego lokalu. Przerażony właścicici starał się usu- 
паб szereg butelkk z wódkami i likierami, któremi 
goście suto się raczyli, zaś pp. „artyści kabaretowi", 
zaskoczeni niespodzianą wizytą, usprawicd іма Się, 
że właśnie zasiedi do kolacji po skończonem do- 
piero co kabarccie, przyrzekając nie przekraczać w 
przyszłości godziny pol.cyjnej. 

O godz. pół do 2 po północy udano się do 
kawiarni "Amerykańskiej" przy ul. 3-go Маја, do 
której do ni dłwna wstęp wojskowym był zakazany. 
W oknach kawiarni od ulcy było zupełnie ciemno. 
Ma łudzia rz bwawani, zajzwacirua do brany, 


URJEŃ LWOWSKI z dnia ż lutego 1920. Nr, 88. 


WNT PATERE DI 


ILUSTROWAN 


Wszędzie 


LWÓW. ul. Fredry 4, 
WARSZAWA, ul. Brakca 1 


pay" 


Redakc'e: 


Stróżowa, domyśliwszy się niepowołanych g śd, pd 
pozorem, że zapom'iuła kucz, poszła go niby to szu- 
kać i prawdo»oJobnie zaalarmowała właśc.ci:la ka- 
wiarni Ро diuższem dopiero czekaniu dostano się 
do wnętrza, gdzie na I. płętrze zastano oszklone drzwi 
kawiarni zamknięte z wewnątrz na k:ódkę, a nawet 
z wyjętą klamką. Na pukanie, siużba, robiąca rze- 
komo porządki, oświadczyła, że nie może otworzyć, 
Фо gospodarz zabrał k'ucz i poszedł do domu. Do- 
piero pod groźbą otwarcia drzwi p zsmocą, odna:azł 
się klucz i komisja mogta wejść. Tu niczwykły przed- 
stawił się widok. Dużą tylną salę zastano szczelnie 
zapełnioną gośćmi cywilnymi і wojskowymi różnych 
stopni. Liczne towarzystwo dam 2 pólśw:a:ka uroz- 
maicało zabawę. Częsć gości usuwała co густ] kar- 
ty. Stoiy, zastawione obficie trunkami i flaszkami 
„ѕхатрапа“, świadezyły o sutyca lbacjach. Potwier- 
dzały to także nicpewne i chwiejne ruchy wielu go- 
ści, którym zjawienie się komendanta placu i ko- 
misii przerwało zabawę. Przywołany gospodarz p. 
Moszkowicz, który tą drogą — jak mówią ludzie — 
zarabia dziennie na czysto gruba tysiące, na zapy- 
tanie, na jakiej podstawie ośmiela się w ten sposób 
postępować, odpowiedział cynicznie, że „gośism u 
niego tak dobrze, że nie chcą opuszczać lokalu, a 
zresztą, że nie może zmusić oficerów francuskich 
do opuszczenia lokalu. 

Podobną sytuację zas'ano w kawiarni "Imperjal", 
ul Legionów 5, do której dostano się o godz. 2 nad 
ranem, dzięki tylko temu, że przez otwarią na chwilę 
bramę wjechał równocześ:ie aatomobil i dozorca nie 
miał czasu dać znać właścicielom. Okna od ulicy 
były w tej kawiarni również zupełnie ciemne, salę na- 
tomiast od dziedzeńca, oddziełono kotarami od fron- 
towej, zapełniali goście bądź przy kartach, bądź przy 
trunkach. Jeden z właścicieli p. Burke na swe uspra- 
wiediiwiente podawał, że obchodzi właśnie „urodzi- 
пу“, co nie przeszkadzało, że owi zaproszeni na uro- 
dziny „goście płacE co гус' 1} za ecchę i opuszczaii 
lokal. Organa kontroine urzędu dla waki z іслама 
ѕреки!асја, znalaz!y tu zaaczny zapas drogich © gir 
i papierosów, spz.dawa:ych po cenach p_skarsk.Ci, 
które skonfiskowałly. 


TRIOEN DEEP TTT 
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W kościele archikatedralnvm odbędzie się we 
wtorek 3. lutcgo br. o godz. 8:4) гапо 
msza swięta 


za spokój duszy śp. 


Henryka Lama 


emer. dyrektora zakładu ubezpieczeń robotników 
od wypadków 

jako w pierwszą rocznicę śmierci —— па którą za- 

prisza znajomych i przyjaciół ŻONA. 


Zebranie w sprawie parcelacji 
w Rzeszowie. 


(Od naszego korespondenta). 
Rzeszów z końcem stycznia 1920 r. 
Na dzień 
decko-kle ykalna. zjazd przedstawiciel wsi z cale- 


16. stycznia br. zwo!ała grupa en- 


go powiatu, bv zaagitować z odpowiednią siłą za 
porcelacją prowadzoną przez „Zemie polską“. Wy- 
drukowano szumne odezwy, wychwalające owo 
towarzystwo jako takie, Które pierwsze 1 jedyne 
w Polsce prowadzi płanową i narodową parcelację 
na wschodzie i sądzili, że ów ich występ polity- 
czao-spułeczny znajdzie calkowite i życzliwe przy- 


Nadesiane A 
ŻYCIE WYTWORNE 


sa Administr 


E CZASOPISMO 


co nabycia “771 


« LWÓW, ul Batorego 35. 
es WARSZAWA, ul. Bracka 18/4. 


јеле. Ае grubo się zawiedli. Mmo zachwalań 
adw. dra Шапса i zabiegów ks. Wolanina, który 
przy pomocy rozlokowanych po całej sali księzy 
pilnował nastroju włościan, obrady i dyskusja po- 
toczyły się najzupełniej po myśli ludowców. Naj- 
chętniej bowiem chłop będzie wiuztał towarzystwo 
parcelacyjne, którego dzialalność prowadzona przez 
zautanych posłów ludowych w porozumieniu z rzą” 
dem będzie mogła być kontrolowana częściej przez 
szerszy ogół spoieczeństwa. W tym duchu prze- 


mawiali z ludowców: Dr. Kuś, Kunysz, Kawalec, 
Madzieja. 


r 


IN 


40094 


acdeslane. 


(Za rubrykę tę redakcja nie bierze odpowiedzialności), 


7 GA 
FARBY „KO 
do własnoręcznego ufarbowania materji są bezsprzecznie 
lepsze od wszelkich dotychczas znanych na rynku farb 


niemieckich. Dostać można w aptekach, składuch aptecz- 
nych, kooperatywach, składach farb i mydłarniach, 


Wschodnią Galicję ТЫП КИШ | $%a 


Wschodnią Galicję 
7945 


EDMUND ŻYCHOWICZ 


architekt, konc. budowniczy 
we Lwowie, ul. Zyblikiewicza 1. 8, 


WYKOBHJE PLONY 


oraz 


roboty wchodzące 
w zakres budownictwa 


we Lwowie i na rrowincił, 
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ı Specjalista w po.oznictwie i churobach kcbiecych 


IDr. Tadeusz Wiczyński 
ul. P шеш С "l ojj a, 


Dr. Zdzisław Kotiers 


specjalista chorób skórnych i wenerycznych, ord, od 2—4 


«Г 1 2 хэ аъ сә 0 р Ак і Со Ы 1. 686 
Adwokat 
Ф ” е 
Dr. Jan Strzemieński 
rozpoczął ponownie, po przerwie wojennej, wykonywać 
praktykę adwokacką 
WE LWOWIE ul. AKADEMICKA 14. H. p. 768 


Godziny przyjęć i konferencji: 4-6 po południu. 
Specjalista chorub skórnych i wenerysznych 


Lr. BERGER. 
Syks uską 15. 


Adwokat Dr. Mikołaj Agopsowi 


prowadzi kancelarję przy ul Legjonów 1. 3. 604 
[с tannsa эк ^з l сга TT TEZ ЗАЛ гл) Г-ы чел ЁЗ” | 
Ofiary I pokwiłowania, 
(Z ożono w naszej Administracji.) 
Na pfbiscyt górnośląski: Władysław Fiderkle- 
wicz 20 mk. 


Na plebiscyt wrazurski: Pełz Marek 10 K; Po- 
zrańczycy szkoły Pulicii aństw. wa Lwowie, al Lu 


KURJER LWOWSKI z dnia Z, lutego 1920. Nr. 35, 


ҖЫ biały do sprzedania ul. 
św. Teresy 4. Ц. p. na 


wapichy 1, — 52 K, 113 піс; Władysław Fiderkiewicz 23 


___ Posady i prace, 


20 mie; Witold Bienicek, sędzia z Rudek, 5 К. prawo. 792 А е A 

Na cech piebiscytowe: Oiga Szyjkowska 20 ma- OSZUKUJĘ zdolnego relu- ea raZYJNIE Ma bi а 
rk p RE Жарга © | Łóżka żelazna. w 
gatywu. Zgłoszenia z баги е wróbel Halicka 20: 791 YZ A 


Na Górnoślązaków: Czysty zysk z konsumu skar- kami pod B., Kaliszewski Tar- 
bowego, ofiarowany na wainem zgromadzeniu człone |"9pol. 672), 


ЗОРЕ gospodarstwo 50-100 


ków, na wniosek p. Józefa Kurzeja w Tarnopolu, |ĘfORESPONDENTA O oraz), mog. 2 budynkami lub : a 
480 К 61 l; Uczniowie gimn. Ц. w Tarnopolu | praktykanta biurowego pz NORZE zj ыя 
504 К. poszukuje Syudykat Bielow- 2- 6 <A "176 -K 

skiego 5. по К: 


ORTEPIAN stary do nauki, 
lub pianino kupię, dobrze 
zapłacę. Айш. „Kurjera* pod 
„Union*, 780 


N sierot "płonie : ROTY RE FR 
SĄ, a wdowy f skroty ро кол Zamiana |NTELIGENTNEGO korepety- 
feńca na trumnę śp. Józefa Surówki, ojca koleżan- |й tora niższego gimnazjum 
ki, grono nauczychlskie szkoiy па Lewandówce 120 К; jposzukuję za honorarjum oraz 
IL kl. szkoy w iLewandówce 20 K; Karolina Mat- jpodwieczorek, kolację Walter 
kowska 70 mk. p. Bielowsksego 5. 710 

Na roaziny po poległych obrońcach Lwowa: Za- 
miast mszy św. w rocznicę śmierci swej siostry Jó- 
zefy — Luna Rudyńska 30 K. 


НАКІ 


к, Sobieskiego 3 


ŁASZCZ wieczorkowy ja- 
sny do sprzedania попа 
ogłądać w handlu W, Ligęza 
pl. Halicki 2 182 


OLICYTATOR z dzugole- 
tnią praktyką notarjalną, 
biegły w sprawach tabular- 
nych i spadkowych, poszuku 


Na odzież @а żolmicrzy па froncie: K. A. 200 je posady. Zyłoszenia Hiero- рес ładny marki prina f -u ] cab 
m ЖИ S С. pag @ а Алана А ҮТ „ јара Bereźnicki, Chyrów. 722 sprzedam tanio 33, Ja- Я 7 F А 
прек рз шну иин ара »»| Szczotki -wszelkiego rodzaju 


skiego, urządzonego w styczniu, Łanczyn ad Delas ' 
tyn, 100 K. 

Na ociemriałych żołuierzy po%s: Karolina Mat- 
kowska 70 marek p. 

Na żołnierza роб па fronck: J. R. 100 K. 

Na oświatę w Rakowcu: Adam Madurowicz w 


GRODNIK żonaty w śre- 
ny Kam A UTRO skankowe męskie 
ogrodnictw о Lb - салп а. 
g p Ргома- уу kor. Kwapniewski, 


dzeniu pszczół poszukuj: po-| а 
sady od Тео. СИТЕ |е! „elewcia 8. godz. 4. 737 


Ogrodnik Łopatyn. 7: 8 


poleca najtan:ej 


Ludwik Hoszowski 


Główny skład farb i materjałów 


327! 


LWÓW. ULICA AKADEMICKA L. 8. 


Różne. 


Jagielnicy 50 К. RZY rodzinie składającej: gd 
) Zrowu do Znowu co 
Na chizb św Antoniego: Podziękowanie za do- | p AE AE 260 nabycia l SKABOFUR nabycia I 
o ¡pokój umeblowany z wspól "asiad dentystyczny Dr. ус: y 


zmaną łaskę R. S. 2) К. nem przedpokojem zaraz do ёш Pileckiego plac Dąbrow- 
wynajęcia, 2 minuty od trem- skiego 1. Mostki, koronki zło- |$ 
waju, Snopkowska 31. drzwi 6. te, zęby w kauczuku, wyjmo- | 


| 7 9wanie i plombowanie zębów 


w 3 dniach skułzujel 
Na świerzb, swędzenie, liszaje skóry niezawodny 
środek, przez lkarzy wielokro'nie polecona Dra 
Floscha oryginana aacóaż> A засе 

„SK BOGFORM" 

nie brudzi, nie barwi, bez zapachu, 
Do nabycia we wszysłiuica aptekach. 
Skład główny: Główna rozsprzedaż „Skabo 

formu * dla Р tiski Kraków, Lubicz 22. 


ibez bolu, pacjentów z pro 8 
załatwia się szybko 
46 


ZYSZCZENIA kanałów i klo- 
aków wykonuje koncesjo- 
los any przedsiębiorca Ro- 
muald Siegel. Zamówienia 


= 


iwincji 


х= Kupno i sprzedaż, 


książki 5 


do Lm. 3307|920,11L. 


богок IL zakupi 
dla młodzieży dla drużyn 


skautowych (Lw. IV. V) Zgło-5 prze Woroniak nk аттеист РҮП? ЗЕ O COOKA ALECA 
А Н szenia Sokół Н. ul. Ketrzyń-i s Ło 
skiego (Sze tyckich) 32. 549 рж жук OŹŃA Pichler koncesjo- + & 
ШҮ @57 17 nowana z 25-letnią pra JIL Kali le: gang G К N 
B7 UPIE i dobrze zapłace nie. “y Fa Przyjmuje Panie na czas KW A 1 
' Кы пошу ab узан рд pyska Sa IRS ENBAUM — RADOM, РО ы, 
Magistr t król. stoł. m'asta Lwowa у wózek Poki" chorego. 3 “2 К ga ЧАРИ 
j i Ząłoszenia do Admin. pod AM weriel t k А 
rodaje niniejszem до wi domoś i, (i ешн, то DD Sk ык onae) Urząd drogowy w Putawach 
wskutek nadz% ypezajnych een тет „lziecinne, Zgłoszenia, zamiana 
1 r b ди R ге t Е? sprzedania kamienica O а. " 751 poszukuje technika, sekretarza (posada rządowa). 2пајо- 
оосу, *prezenta ja m: A 2 piętrowa wraz z grun- mość budowy dróg I mostów wymagana. Podania zaopa- 


нет pod budowę, nadającym i t8tytutlekarsko kosmetyczny 
sie na cele przemysłowe przy уга Pileckiego, pl. Dąbrow- 
rogaice w p bliżu dworca i zkjego 1, leczy choroby skórne | 
toru kolejowego. TONINO ыру, f włosów, usuwa eleke | 
wykluczone. Wiadomość: Jò- trolizę, włosy, brodawki, 


zefa  Bielesz, лом, Plae zmarszczki, plamy, myszki 


Ша ооло бле оа ене. үсе ETET 
үч кй ан куе Чүш бертш pawlatowego w Puławach 
* ręczny 1 elektryczny odinła* 


P . 
1 ЖИШШ Т 
$ а . ili 
zac ŚĆ dzający cerę, farbowanie wło- | poszukuje technika - konduktora dla dróg gminnych. Zna- 


Р ^ Ф 
{аң nstępuje ; боти со Ы а-н, sów. Manicure. 45 jomość konserwacji dróg i mostów oraz operacje instrue 


na шее niwelacyjnym konieczna. Oferty z podaniem уа» 

1) Cena gazu do oświetlenia, celów techni- А у ip. та Чо у |runków, сиг. vit. i odpiseriam Śwladeciw urzędownie poe 
„cznych i pau .. 2 kor. | | ў a ft y 
муѕлуе 


од . 
uabycła Ludwiki Machalskiej ać mać U Чод15 „a 8 
z no i spraedaż*, 5 AE 
2) dla celów wyłącznie motorycznych | ” p "PSE 
s EMMET MYZKA TY | maszynowe 
1 kor. 80 h za jecen metr sześcienny. ЄЗ PRZEDAM rosyjski samo- wanie korałikami ү dżetem, 
# war i tacę Rogusławskie- mereszki monogramy obciąe 
go 7. L p. drzwi 1. 745 ganie guzików, odhijauie wzo- 


ом PEZE Clirześc. "Zaz 
FRZEDAM nowy frak. Zy-płąd Haitów Akademicka 22, 


podwyższyła, uchwałą z duia 21. sty 
cznia 1920 r. с ny gazu 


trzone cur. vit. oraz odpisem świadectw urzędownie po- 
| twierdzonych do 15 lutego 1920 r. 742 


м. Fx 2, 


KOLEJE PANSTWOWE 


Dyrekcja lwowska. 


Ceny najmu gazomierzy pozostają nie- 
zmienione. 


Magistrat król. stoł. m. Lwowa. sy z AA: п Nr. 1001ЛУ 1919. 
We Lwowie d, 26. stycznia 1920. ОЗ SPANIAŁA suknia balo-. Lwów, dnia 27. stycznia 1920. 
р wa, oraz piękny szał, Mieszkania, | 
paryski do sprzedania, Mar- 777 


czyński, Wałową 2, „A salidnego рапа pokój pana pokój 
E umeblowany do aj 


тагай. Ea 


747 KBA solian 


PRZEDAM nową jasną sy- ор 


EROSZUKUJĘ | nauczycielki| 9 pialnie lub zamienię Za Admin, 
a rutynowaną do dziew-|dobry forteplan, Wiadomość -.-.. 


czynki 3 kl. liceal. I ehłopcajpod „Zaraz* do Admin. „ku- р 


3 norm. па wieś. List, ое t:itjera iw." 1752 
OKÓJ umeblowany do nae 


Nuka 1 wychowanie. 


[ШШ ШИШ 


we ILwowie 
rozpisuje dostawę odlewów 


Nowy кш$ 
przygstowawcz 


do rządowego egzaminu 


UKÓJ jest wolny Pensjo 
uat „Helena“ Sapiehy 2 


781 


4 
[Eo Zarządu чош аргу Ка УКТА r WakZ A 


бо, К. ta okolica Parku Kilinskie- 


z rachunsowcŚci pań- раж zag |50 wkład 330.000 К, okazyjnie 
ido sprzedania ponadto inne 


"ре аши OSZUKUJĘ profesora, ru- mniejsze 1 większe, wiado- 
przygotowuje 516 w dro- tynewanego pedugoga, do mość Snophowsaa 39 drzwi 4. 
dze korespondencji) órazidwóch cluopców 5 i 4 kl. 755 


stenogratji polskiej гог-теа, gimn, агава we Шолу 
el olor v rządu dobr U , о wvpra- 
pocznie sie 51 6 lutego br, $ L wiam, kupuję Karpiak, 


í Ę Starzyska о. p. Szkło. 790) 
Konces. Prakt. Euarsa | л wów kurkowa 11-а, 
BESTEREN | 
rachunkowości хылы: 


MERT 0107585 ИШ! FRANÇAISE instruite a. Konsum 


Ш angas de quelques hewres, | 

'adresser bureau du jornal; 

Kurkowa 1. 38. 5 на. 775 fasoli, grochu, 
Zgłoszenia codziennie od 
3-4 popoł« 647 


bobu, 


608 Gródecka 53 a. 


ziemniaków 
Oferty z podan em ceny należy wnosić na ręce p. Tracza do L. 1001IV" nakżv przedłożyć najpóżniej do 
„łógela w бањори н", Kolejowa L 218. 


Jeż Kurkowa 1. 8 IL p. 
na lewo. 784 


pob OJU umeblowanego z ue | 


życiem kuchni w pobiiżu 
śró 'mieścia poszukuje hbvze 
dz etne miłżeństwo, Oferty! 
upraszam do portjera hotelu 
786 


Związku katolickich Ке odzielników i Ro- 
botników (sądownie zarejestrowany) w Sa- 


токи, kupi każdą ilość wiponów żyta, pszeniey, 


kaszy, 
i Innych produkłów,: 


705 


Żelaznych i stalrwychH 


ha okres czteromiesięczny 
it. j. od 1. marca 1920 do końca czerwca 1920 


| Szczerółowe wykazy potrzebnych odlewów 
„otrzymać można w Wydziale IV. Dyrekcyi коізі 
państwowych we 1. омте. 

Oferty opatrzone znaczkiem stemp!owym na 
2 korony względnie marki pols'ie zavieczęto- 
хапе z napisem „(farta na dostawę odlewów 


(dnia 15. lutegn 1920 oocz. 12 w południe. 


KURJER LWOWSKI z dnia 2. lutego 1920, Nr, 33. 


ze Szwajcarjiy wa u lay (0 PILKI 
Francji, 


Бес}, drogą ARR 

Holandji, "u." [] MAW 

Włoch, morską = 
liszpanji 


najtaniej, . трио ео 00595 Т. Internationale 


majszybeiej, @ Б |i Kalia Transport Express C: 
najpewniej ы {ме ZE S.A. 


Centrala: BAZYLEA. Od BUCHS ШЇ) 


у: +. а) Ekspedycja całych pociągów lub oddzielnych wagonów pod konwojem, 
Wri 00 Plij: b) codzienia przyspieszona wysyłka luźnych ładunków (drobnicy) z pomocą rozstawnych 
i ND З i 
punktów przeładunkowych. 
y WA 015: a) Bezpośrednia ekspedyc a do wyżej wymienionych krajów na pedstawie specjalnej, 
ҮЛ | ia А zupełnie pewnej organizacji transportowej. 
INFORMACJE w sprawach ZAKUPÓW dla Polski i SPRZEDAŻY artynułów polskich zagranicą. 


Ubezpieczenie transportów po wyjatkowo niskich stawkach. 


Korce'pondent pfl RIANA f | FIN CENTRALA: Warszawa, "enatorska 28 30. 
na POLSAĘ: Ш( | ШШ ПШ ПШ: ODDZIAŁY : Giluńsk, РЇеТегайр 1. — Łódź, Ju- 
liusza 20. — Kraków, harm luka 28. — Помо- Шата I Szczekowa. 


BenK Galicyjski dla Hand! 


Podwyższenie Ks:pitału akcyjnego z sumy A. 30,000.000— na К. 60,000.000-— 
przez emisję nowych 75.000 sztuk akcji ро IK, 400'— im. wartości, 


Nadzwwczajne W.lne Zgromadzenie akcjonarjuszy Banku Galicyjskiego dla handlu i przemysłu w Krakowie uchwaliło dnia 
17. stycznia 1920 r. podniesienie dotveticzasowego kapitalu akcyjnego 
z sumy ЕС. ZO, OOCOCOCO— na K. 100,009 000:— 
przekazując Radzie Zawiadowczej ckreślenie terminu, sposobu i szczegółowych warunkow dla emisji ty.hze akcji. 
Na podstawie tego uboważnienia uchwalila Rada Zaw'adowc:a podnieść na razie kapitał akcyjny Banku о K. 30 000.000— 
tj. do wysok ści К. 60,0 0.000'— przez emissę nowych sztuk 75.000 pełnowpłaconych akcji imiennej wartości po К. 4UU'— 
Ро myśli tej uchwały, z zastrzeżeniem zatwierdzenia Rządu, rozpisuje się 
SU IB SICIRY PCJE? 
na 75 000 sz*nk pelnowpłaconych akcji Banku Gali yjskiego dla bandla i przemyslu emisji 1990 r. 
po K. 400— imiennej wartości, na warunkach nizej podanych, a mianowicie: 
1) KURS EMISYJNY nowych akcji wynosi К. 520'— dia dotychczasowych akcjonarjuszy, wykonujących prawo poboru, zaś K. £50— 
dla nowvch akcjónarjusży. 
2) DOTYCHCZA:OwYM AKCJONARJUSZOM przyznaje się prawo pierwszeństwa do poboru nowych акс; w ten sposób, 
iż za trzy stare akcje pobrać mogą 2 nowe akcje. 
3) PRZY KORZYSTANIU z PRAWA POBORU należy przedłożyć stare akcje lub kwity tymczasowe, ktore zostaną zaraz zwró- 
cone po uwidocznieniu na nich prawa poboru. 
4) PRA ®О POBORJ WYKONANE i ZGŁOSZONE być może najpóźniej do d. 20. lutego 1920r. pod rygerem utraty tego prawa, 
5) PRZY ZGŁOSZENIU U SC Ć NALEŻY gotówka całą cenę kupna wraz z 500 odsetkami od ceny kupna od d. 1. stycznia 1920. 
6) REPARTYCIĘ NOWYCH AK JI przeprowadzi Dyrekcja Binku wedle swego uznania. 
7) NOWE AuCje WYDANE EĘDĄ akcj nar,uszom po zawiadomieniu o przydziaie akcji w swoim czasie i ро skonfekcjonowaniu 
Sztuk. zi zwrotem potwierdze:)'a kasowego na uiszczoną wpłatę. 
8) NA WYPADEK NIEFRZYDBZ ELENIA akcj, Bank zwróci wpłacone kwoty wraz z odsetkami 29/0 
9) NOWE AKCJE UCZESTNICZĄ w zyskach Banku, począwszy od dnia 1. stycznia 1920 r., na równi z akcjami staremi. 575 


Zgłoszenia na nową emisję akcji przyjmująs 


W KRAKOWIE; B:nk Galicyjski dla handlu I przemy- МЕ LWO "IE: Bank Krajowy Króestwa Galicji I Loe 
słu, Вупех główny 25. domerj 2 Wielkiem Księ:'wem Krak wsxiem 
Fila Banku Krajowego Króostwa Galicji I Lodo- Bank Przemysłowy dla król:stwa G>licii 1 Lodos 
тг z Wielkiem Księstwem Krakowsxsiem. т2гјі z Więlkiem Księstwem Krakowskiem. 
Filja Banku Przemysłowego da Królestwa Gzsilcji Galicyjski Akcyjny Bank Hipoteczny. 
i Lodomerii z wielkiem Księstw, Krakowskiem. Ga icyjski Ziemski Bank Kredytoay. 
Filja Banku Hipo ecznego. W BIELS*KU: Bieisko-Bialski B.nk Eskontowy 


N Filja Galicyjskiego Ziemskiega Bznku Kredytoweo, i Wymienny. 7 


буйы Artura Joldmena we Lwowie, Syksiuska 14, 4 Redaktor odpowiedzialny: Tadeusz Strainski ` 


